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Z Kwatery Głównej Fuhre-j clelskłch. Sowieckie lotnictwo 

ra, 20 lutego. straciło wczoraj 39 samolo-
Naczelne Dowództwo Sił tów. Zaginęły cztery własne 

Zbrojnych podaje: |samo!ot».
Na Wschodzie poniósł nie j W Afryce Północne! żad- 

przyjacieł podczas bezsku- nych większych działań vvo- 
4ecznvch ataków znowu wiel- jennych niebyło. Niemieckie 
kie krwawe straty. Na środ- siły lotnicze zaatakowały 
kowym odcinku frontu wzno- skutecznie mimo uciążliwi ch 
wionę próby przedarcia się warunków atmosferycznych 
okrą onych nieprzyjaciel- zm otorvz wanebrvtvjs-'leod- 
Ski h oddziałów zawiodły. działy we wschodniej Cyre- 

W walkach dnia 13 1 19 naice. 
lutego zniszczono łub zdo- Poiedyńcze brytyjskie hom- 
byto 79 czołgów nieprzyja- bowce dokonały ubiegłej no­

cy nalotów o  niewielkim 
zasięgu na tereny Niemiec 
Zachodnich.

RZYM. (D N B ). N a  odcinku na po .

Za frontem sowieckim
Obecna sytuacja I w ią z m  Sow.

łudniowy wschód od Mciiili walki ; budynków. Niemieckie saiaoioty 

oddziałów patrolowych. Zniszczono i bom bardowały skutecznie lotniska
około dziesięcin nieprzyjacielskich 
czołgów. W łoskie i niemieckie lot­
nictwo bom bardowało Tobruk i lot­
nisko kolo Marsa Matrnk oraz z ia ła

Bolszewicy twierdzą, że udało się 
im „systematycznie" ewakuować  

wielką część przemysłu i że ewa­
kuowane fabryki pracują znowu na 

Draki, Twierdzą, że w  Kazachstanie 

• i na Syberii olbrzymie obszary na

ło  ""nieznacznie kiika stei!acb ohrfsne 1 * e W
sposób zrekompensuje się produkcję
na straconych obszarach.

Podobne twierdzenia nie m ają

w tyeh akcjach, nic powróciły do  

swoich baz.
Podczas nalotu n a  Ben­

gazi ueierpi

na Malcie. Podczas w ikl w  po­
wietrzu zestrzelono bombowiec ty­
pu Wellington. Zatonął angielski 
krążownik klasy Kairo o 4.300 ło .

kov,a!o bronią z pokładu większe nach, o  którym doniesiono w  ko. 
kolumny wojskowe i a posiłkami. . munikacie sił zbrojnych z 15 lutego. 
Nieprzyjaciel poniósł znaczne straty I że zost ł uszkodzony w  czasie atn- 
w ludziach 1 w  materiale. Cztery 1 ku włoskich samolotów torpedo- 
myśliwce włoskie, które b r 'ły  udział wych na nieprzyjacielski konwój.

Ifmt§sB& r o z l f < v z i |  StBsBigwa
Propagandowe przygotiwanla wojenne Związku So*i"ckfc*io

powodu przymusowej ewakuacji *  
zachodnich obszarów części ludno­
ści są tak przepełnione, że Indzie 
muszą mieszkać w przewiewnych  

barakach albo ziemiankach. W  osa* 
d c h  wzdłuż kolei syhirskiej miesz­
kania są przewoźnie zarekwirowane 
dla ewakuowanych albo na potrze­
by wojskowe. D ła uchodźców nie 

ma ubrania i żywności. Prasa ra -

BE R LIN , Pewien funkcjonariusz 

partii komunistycznej, wzięty do 
niewoli w  czasie kampanii wschod­
niej złożył interesujące zeznania 
o propagandowych przygotowaniach  

do wojny Związku Sowieckiego. 

W edług jego oświadczeń S >w:etv 

rozwinęły już w 1936 roku równo­
legle ze swoimi zbrojeniami militar­
nymi kampanię propagandową, któ­
re j cełem było przygotowenie lud­
ności do napadu na Europę

Latom, 1936 roiku partia komu­
nistyczna w  Związku Sowieckim  
©trzymała tajny rozkaz 

worzenia psychologicznych wa- 
wnJków dla wojny zaczeouej.

kierunku wyszkolonych lektorów 20 
stała wysłana na wszelkie zeb-m ia  
partyjne i publiczne z zad mieni 
w yw ołan ia  pożądanego nastroju

że układ ten tylko dlatego został ludności sowieckiej niemieckie zw y- 

zawarty, żc zbrojenia sowieckie nie Męstwa, wydał Stalin następnie w  

zostały jeszcze ukończone. Nie po- 1941 r. tajne polecenie, by jego wy- 
zostawiano żidnej wątpliwości co siłki o  rozszerzenie wojny przedsta-

wojen©ego. W  odczytach swoich i do tego, źe skoro tylko zakończone wi ić jako „pierwszą zwycięską
lektorzy ci podkreślali przede 

wszystkim to, że Europa tylko 

wówczas będzie mogła być „uw ol­
niona" —  t. j. zrewolucjonizowana, 
gdy padną Niemcy.

Nawet zawarcie niemiec/ko-sowiec 

kiego uikł idu w  roku 1939 nie przer­
wało fali tej propagandy. Jedynie 

sama taktyka propagandowej pracy 
Stalina 1 nad ludnością została dostosowana 

do nowej sytuacji. Lecz sowieckie 

czynniki partyjne nie wzdragały się
Większa liczba specjalnie w tyra przed tym, by ludności wyjaśniać,

zostaną przygotowania do ofensy- , bitwę bolszcwizmu", 
wy to czerwona armia natychmiast 

wkroczy do Niemiec.
W  roku 1940 wydał Stalin czyn­

nikom partyjnym nowe tajne roz­
kazy, które przewidywały powolne 

wzrastanie nasilenia propagandy

wojennej. Przodujący lektorzy par­
tii komunistycznej otrzymali nowe 
wskazówki co do metod, jś Ł !ml 
mieli się posługiwać przy populary­
zowaniu wojny. Celem osłabienia

sensu. Jest zupełnie niemożliwe dziecku -tara się wpłynąć na pod- 

„zrekompensow ć "  produkcję żyznej 
Ukrainy przez zoranie kilku tysięcy ' 
kilometrów kwadratowych ziemi ste 

powej. W praw dzie w  ten sposób  

można zapobiec najdokuczliwszemu 

brakowi chłcba, albowiem stosun­

kowo łatwo można zboże siać ' żąć.
Ale nie można w  ciągu roku wybu­
dować młynów i olejarni, cukrowni, 
szos i elektrowni, obór, budynków  
mieszkalny: b 3 Spichrzów, a rekom­
pensata straconego bydła wymaga 

dziesiątków lat.

Ze sprawozd ń cudzoziemców, 
którzy wyjechali zagranicę przez 

Sj berię, wynika, że w  chwili obec­
nej w  Związku Sowieckim nau i j-J 
niesłychana nędza. Mi sta, w  któ­
rych już poprzednio odczuwało się 

j bardzo dotkliwy brak mieszkań z

Hanv van Kieffenn

u f  | n d b ' h

BANGKOK, (D N B ). Upadek Sin. 
gapoore wywołał wielkie zdenerwo­
wanie w Indiach, zwłaszcza w  mia­
stach położonych nad Oceanem In­
dyjskim. R « lo  z Delhi donosi, źe 

1 ząd bengalski opr eowuje plan ewa- 
tnacji ludności Kalkuty w  promie, 
lin stu mil. Brytyjski gubernator 
Madras nazwał we wtorek wicczO- 
em położenie t«' > miasta poważ­
nym 1 zwrócił się z prośbą do 

wszystkich osób, które nie są zajęte 
prac-’ do opuszczenia miasta na. 

tychmiat.
Dwustu mieszkających w  Tokio 

Hindusów opublikowało maniłeś;, 

w  którym wzywa wszystkich swoich 
ziomków do zorganizowanh powsta­
nia w całej Azji i rozpoczęcia hin­
duskiego ruchu niepodległościowe­
go. Los Bibaei B oo s:, przywódca 

hinduskiego ruchu niepodległościo­
wego w Ja po n w e rw -ł wszystkich, 
przebywających w Japonii, Syjamie, 
Mandźnkuo, Chinach i w innych 

krajach Wielkiej Azji Hindusów.

Wy czet p ilic e  rfykuły nrasy b r i ń s  ' ei
BE R LIN . Prasa Rzeszy interesuje dawnego rządu holenderskiego 3 

się bardzo żywo publikacją doku- Anglią ma bardzo duże znaczenie, 
tneutów z aktów podręcznych byłe- Od tych planów wszystkie nici pro- 
go francuskiego premiera D  ladiee a wadzą do  współpracy Haiaaidil z
1 wskazuje na plan zamachu, który Anglią, współpracy, która zmusiła 1 . .

silnego wrażenia, jafkie wywarły na ^  cejen, spiskowców. W spółpraca Niemcy w maju 1940 r. do d z ia ła ń ’ v'’ * r  >ezn ' V ” ’ “ a ’ e-,a 51 ‘ p 
— . ..... . . . . .  . . . . .  . ! mraWi n o h -d ’  na tvm że n rób «-

Kleffena u angielskim wywiadem wojennych przeciwko Holandii.

niesienie ducha i atakuje „w rogów  
ludu" w  urzędach, k t 'rp  są niczdol. 
ne dn dostarczenia uchodźcom Chle­
ba. Nawet w  Sam a-re. trm czasowef 
siedwbie rządu sowieckiego, zagra­
niczni dyplomaci mo«*li otrzymaić 

■'"■-ne wstrętne kwatery.
Nie należy sie term  wszystkiemu 

dziwić, natomiast należy się dziwić, 
że w  tej sytuacji bolszewicy zdol 
nl do stew ł-n ia m ^tsm es#  oporu. 
To^-nk Indzie dobrze orientuiący 
się w  stosnmkaeh panujących w  

Zw ią-ku Sowieek?m tłumaczą to 

t-sn iż ludność nrzvzwycza}Pna jest 
do znftS7**o!a n5e=t*-i>hn.ne«*o terroru 

i cpitw, p l«m e  nodd-wnnle sie i - f-  
1. .i. ęt»nowl. nleTnośnemu dla 

” ri-ee5e<,neno Enronetezytrn. jest ce- 
"bą r f  - -nictr-YSfsf-nn bot«zew?ek,<’«  

*0  onorn.
D m »iin  powodem jest terror sto­

sowany nrzez W r l .  pamnfaeyeh w  

*~m kr*Sn 1 nfe (w»ł"**®vch sie przed 
" l»w ra  f.nd-tp d  zd~(n sobie suro­

wo źe erckn Ich zagład* 1 z r » "  

"■rcza star* Są sie zorganizować 
—.ę-toU-Io vi’v które m "ln  do- dys- 
"ojwcłt I jw  liHleeSci w łasn e** nań*
o*ws ! » « (  l » i  1V'7V ł m  jin w łm e

obotetny.

1 mfflłii nolo-*.’ -' na tvm. że próba* 

wano ew -knować jedynie przemysł

m n u  uuiiiiiiilllb
Z a o p a t r y w a n i e  M a S S y  b a r c i a s s  u t r u t f n ' o n e

R Z Y M . K lę sk a , ia k q  p o ­
n io s ą  f l  o la  w  .b i t w  e  d o w o ­
z o w e j"  n a  M o rzu  Ś ró d z ie m n y m  

u n a c c z n  a  s ę  te ra z  w  c a le  

p e łn i. J e st  rzeczą  p e w n a , że  

» ’“1  ie d e n  < -erow iec  z k o n w o ju .  
H ó r y  w  k ilku  g ru d a c h  w y p ly -  
r a ł z ft le k sa r id t ii w  k ie ru n k u  

M a lty , n ie  d o ta r ł d o  s w e g o  
ce lu .

P o r z c 7e g ó ln e  k o n w o e  m u ­
s ia ły  -d o s ło w n ie  p (y n ? ć  >akbv  
m ied z y  o g n is ty m i ró z g e m i p r -  
ś ró d  n ie m ie c k ic h  I w io s k  ch  
oaz  lo tn iczych  i m o rsk ic h  któ  

re w z o ro w o  z e  s o b ą  w s o ó łp r a -  
c o w e ly . W  k o ń c u  p a ro w c e  a n -  
o ie ls *  ie  z o s ta ły  ro zp ro szo n e  

n a  śr- d k u  M o rz a  Ś ró d z ie m n e ­
g o . O s ie m  t r a r s  c r t c w  óy
u sz k o d z o n y c h  z d c  a  o  u ść  ; 

o w ro te m  d o  /A leksandrii. D le
by wzięli udział w  m iącym sjc otl- M a lty , k ló ra  odCZUWS O b e c n ie  o  

być wkrótce masowym zgromadzę- o rzy m ig  p c trzeb Ę  dOWOZC (trz e -  
nin w  Tokio. Na zgromadzenia tym j b a  potTP ŚleĆ ty iko  O ZtŻyClU 8
BBją się odbyć narc-sjy nad środk -  

mi pomocy dis uciśnionej ojczyzny 

i nad zrzuceniem jarzma brytyj­

skiego,
Równocs-śnic Bno-se zwraos s<ę 

% odezwą do swoich ziomków w 

Indiach, wzywając ich tły o*e do­
puścili, aby bezużytecznie ramęh  

okazja uzyskania niepodległości, 
j -k ą  stw ar-a  dla Indyj „święta 

w o jn a " Japonii. „Zerw , feic z bry­
tyjską przeszłością, niebo zsyła tę 

pom oc".

nnunicji a rty le rii p rzec iw 'o tn i-  

czeJ). f ia s k o  t e g o  w a ż n e g o  

 ------- —000

i r a r s ^ o r  u  o z n a c z a  d a ls z e  u -  

t ru d n ie n ie  p o 'o ż e n ia .  P  z y i^ d y  

t e g o  a n g ie isk ie c io  p rz e d s ię ­
w z ięc ia  k o n w o jo w e g o  b v fv z a -  
r e w n e  p rz tc z y n g  u w a ą i ,  k tó  * 
C h u rch ill w y p o w ie d z ia ł w  p rz e d ­
m ó w  e  s w e g o  r e k r c lo o u  d is  
S in g a o o o r e :  M o rz e  Ś ró d z ie m n e  

s ta ło  s ;e  m o rz e m  z s m k n  g ty m  
z a n  k n ią t ' m  m ia n  w  c ie  d H  

p ro w a d z e ń  a  w o jn y  p rzez  W ie l -  
a B ry ta n ie ),

P rzy k ro śc i b ry ty !skfei ż ^ a '"  
gi z a o p p t r z e n :a  w e  w s c h o d n  e ! 
rześc i M o r  a  S  ó d z ie m n e o o  

m u si s ig  o d b  ć  n  e  ty lk o  n “> 
M a lc ie , lecz w y w rz e ć  r ó w n !®i 
j/p ływ  i n a  g e n . f lu c h śn le c k a .

W  o b e c n e j  fa z ie  b i 'w y  c h c ia ł­
by o n  w  tw ie rd zy  T c b  uk  z re ­
o rg a n iz o w a ć  s w o je  sil d e  n a d ­
w y rę ż o n e  d y w  z je  i c zek a  d la  
e p o  n a  k a ż d ą  to n ą  p o s iłk ó w ,  

lecz ró w n  e ż  i tu ta j w o js  a 

m o c a rs tw  O s i  s ta le  n a c i e r a j  
" a  d ro g i z a ć p a * ' ' n ia  b ryty j­
sk ich  fo rm a c ji  w  /Afryce.

i miała te p lan , skierowane p rzecw . G d , tu polityka ówczesnego rzą. j „ ł W p „ , wwv z n rzem ysh . 'apożvw- 
ko Adolfowi Hitlerowi i von B ib- du haskiego doprowadziła naród na sj rn^o.
bentropp*owi przemienić w ezyn. i holenderski do straty wszystkich nvfiJ) obsearRfi, w  OPI',v  «iłę ule

Opublikowanie tych dokumentów Jego posiadłości kolonialnych a przez eWBklIOW- n<> Z w iad y  ezęSetow*
powinno wzbudzić bardzo duże to do olbrzymiego zubożenia, to do - ^„{jitczOu o  E u

zainteresowanie na terenie mleazy- knmenty te stanowią godny uwagi
n 'rodowym . Niezależnie od m orał- przyczynek, wyjaśniający, komu
nej strony takiego planu niorder- naród holenderski z-wdzięeza ten I 
czego —  dowód ścisłej współpracy rozwój wypadków. !

akunefa te** prze.
mvshi zresztą zr.oełofe bez­
sensowną, gdrż b r ł  uzależniouy od  
dosfawv mlońseowyeli surowców, 
któeycłi przede ule można łi'"ło

f f l  J  d f A A  . . .  * a S c  I ewaJmow-ć. W obce tego, że istnie-Pooso 31.008 W¥Wiezionvcn z ł^w y 1 ̂
BERLIN . (D N B ).

tylko na potrzeby wojenne, można 

Według | misariacie Łotwy, wynoszącej 1 sonie wyobradć. łak wy«d«da ra*-
statystyki z i  stycznia 1942 r. j około 2 miliony, jest to duża 
ogólna liczba Łotyszów, któ- I strata. Wielka część ofiar j a ­
rych zgłoszono jako zaginio- j leżała do sfery przodującej, 
nych., wynosi 34.250 osób. | Samych tylko urzędników 
W  liczbie tej zna jduje się miejskich „unieszkodliwili * boi

patr-’w c i e  !>’ dności. Zaopatryw an ie  

arm ii sow ieck ie j jest m ożliw e  t y lk *  

d latego, że ludność cyw iln a  ży je  w 

n iesłychanej nędzy i edoduje.
Arm ia jes t o?.J'tnią nadzieją 

zb rodn iarzy  no Krcmbs, dla rato* 
Ufinlu !aJ nn«-v'-p.i s V  ludność.
yyryy-.*TyTTTTTr*»*»-'rr U T r r a m W '

BANG KO K, (D NB ). Cąianjkaiszek 
. . .  . . , _  . , , k tó ry  w e w torek  p rzyb y ł do Kalku-

, S lM l°  U C te rp ia iy .  L i c z b a I  ty , k on ferow a ł lam  z prezesom  L ig i

Przy u w z g lę d n ie n iu  o g ó l n e j ; wiezionych uczniów wynosi M inu h n-ń ok ie j M*h6.mcd<mł Tinnah, 

l i c z b y  lu d n o ś c i  W  Gener. Ko- i 3.122. i jr lt  rów n ież Z M ahatm ą Ghandim.

23.281 mężczyzn, 6.550 kobiet 
i 4.419 uczniów i nieletnich

szewiey 1.332, a nauczycieli- 
500. Również inne zawody

dzieci. W  międzyczasie zdoła-, przede wszystkim urzędnicy, 
no odnaleźć 2 902 osoby, tak, oficerowio j akademicy 
ze podana ogolna hczha ofiar 
zmniejsza się o tę cyfrę.

G E N E W A , (D N B ), Armia nmery- służby w o jsk o w e j w  Stanach Z je- 

kaiiska obniżyła wymagania zda!- 1 dno<czonyeb jest znam iennym  obja  
ności do służby wojskowej celem w em  dla państwa RoostwelŁa. Ko- 

uzyskania większego odsetka ludzi m isje k w a lifik acy jn e  znalazły po-

G enerainy gubernator In d y j H o ­

lenderskich, van M ook, k tóry obec­
nie przebyw a w  Sydney ośw iadczy! 

na kon feren cji p rasow ej że doszedł 

on do przokon inia, iż polityka sta­
łych  o d w ro tó w  m oże d o p ro w a d z i 

dn przegrania w o jn y  p rzez  demo-

kracj®...

do dyspozycji wojska. W  ten «p o -  nad 20 proc, m ężczyzn , nic odpo-

SZANGHAJ. (D N B ). j ak donosi rykańskiej pomocy —  zaeząl o s t a - j sób powołano do armii tysiące t » -  wi dających w jm iagan i«m  w ojsko -
Domei, głównodowodzący wojskami tecznie słabnąć, j Uch, których odrzucono juko “ ir® wym .
japońskimi w  Chlnaeh, generał H a . | Gazeta „Tokio  Nfephi N itsch !" , dolnych do  służby wojskowej. Zw ra T ak  zachwalana urbi c t orb i tę - ’ wśród p lu tokracji i  pow szechnej

ta, oświadczył, żc „bliski upadek donosi z Mulmclu, że  zorgan izow a- cają uwagę ua to, źe więcej aniżeli żyzna narodu am erykańskiego o s ł i  pruderii sekciarskiej (Stany Z jedn*

Dla przeciętnego n aw et obserw a­
tora , orientu jącego się w  sto-sun 

kacb am erykańskich , brak  tężyzny 
fizyc zn e j u Jankesów nie jest żad­

ną rew e lac ją . W  kraju kon trastów  
jak : nrułtan illonerów  i 7 m ilionów  

bezrbbotnych ; rozpasania zm ysłów

Rangunu odetule arterię życiową ny ^ostaJ samodzielny oddział i, 
Czungkingu, drogę burmańską. W o - j ochotników burmańskick, który to 
bec tego Czuugking ma po raz  ̂ oddział wobec wzrastających na. 
ostatni okazje zrozumienia bczscu.  ̂ strojów  antybrytyjskick na zajętych 

sowności zbrojnego oporu przeciwko przez Japończyków terenach Bar- 
Japonii". General H ato  podkreśli! my słaIe torzyrauje uzupełnienia.

dniej, że z upadkiem Singipoore  

i katastrefą tak zwanego frontu

okrążen ia .-.BGD o p ó r  Czungki”  , 

k tóry  op iera ł s ię  na an^eteko-am C

Form acja, którą dowodzi m ajor 

w ojska burmauskiego, wylądowała  

12 lu tego w  M alm em  i przeciąga jąc  

dem onstracyjn ie p rzez m iasto  po­
m aszerow ała u a  fron t.

20 proc. cbowiązanyefc do służby bfa i zdradza cechy degeneracji. J'.(k cz-one liczą  n a jw ięce j scktl; Al 

wojskowej z tych właśnie powodów się okaza ło  w ych ow an ie  fizyczn e  Capona'ów , gangsterstw a i rzako- 

zwobiiono. Równocześnie wszczął m łodzieży  w  Stanach Z jedn oczo- m o patriarcha I nych fa rm erów : roz- 
się ruch za rejestracją kobiet. Jako nych pozostaw ia w ie le  do życzen ia i patroszonego żydow stw a, skandalów 

przyczynę tego podano, że jest rze- .b a rd zo  źle  św iadczy o  „d em ok ra ty -! korupcyjnych  i idy llicznego  happy 

czą. pożądaną, by naród miał ew i- j c zn yęh " zasadach ro zw o ju  społe- end'u, -gdzie  dobro obow iązka- 

deueję kobiet zdolnych do  pcw ola - , czeństw a. M łode o rgan izm y am ery w o  musi zw yc iężyć  zło (jak  -widać 
nia do  obrony interesów n aród® ., kańskie to c zy  przedw cześn ie rak, ty ik o  w  film ie i powieści. P ra jp . 
wych . (k tó re g o  dzie ło  zn iszczenia dato już R ed .); —  obn iżen ie wartości fizycz-

*  J p ierw sze ow oco  p rzy  m ob ilizac ji s ił n ej narodu czy  wcześniej, c zy  pó<

Obniżenie stopnia zdolności do narodu am erykańskiego. la ia i  nafitapić m u sia ł*



Główne miasto Burmy, Rangoo-n 

jak  większość portów  morskich, 
łeży u ujścia rzeki stosunkowo da­
leko od morza; większe statki mo­
gą  jet-Łnsk zawijać do portu bez 
przeszkody. Wszelkie próby założe­
nia miasta portowego w  delci.* Ir* 

rawadi względnie nad je j dopły- 
wrm i, nie udały się.

Przed założeniem Rangoon, kilka 

kilom etrów w  dół nad rzeką Ran­
goon istniała stolica starego iudu 

Monów, zwana Syriam, a właściwie 

Tanlym . Po pokonaniu Monów  

przez buirmaństoiego króła Alaung 

Paya, tod ten zerwał się do panów  

nej walki w  1756 r., w  trakcie któ­
re j Alaung Paya zrównał z ziemia 

miasto Syriam, pozostawiaiąc jedy 
me złotą świątynię. .

Burmańczycy po ostatecznym  

pokonaniu M onów nazwali ich ,.Ta- 
lainOs", to znaczy „zmiażdżoną 

rasą". Tę nazwę przyjęli później 
sami Mo no wie.

Po zniszczeniu Syriam Eurra^ii- 
ezycy rozwinęli jako sw ó j główny 

port rybacki Rangim. Na początku 

ubiegłego w Vkn miasto stało snę 
ośrodkiem napływu międzynarodo­
wych elementów, żądnych przygód. 
W iele narodów  wysyłało tam swych 
agentów dość podejrzanej kondnity; , 
nie zabrakło nawet Armeńczyków  
Persów  i Mogułów z Indyj, Bur 

mańozycy patrzyli z póry na tę 

krzątaninę i nieustannie jej prze­
szkadzali, nakładaląc na przyby­
szów wysokie podatki i taksy. Na 
początku XTX w. wpłynęła do nor* 

tu w  Rangoon tylko 25 statków. 
Dziś miasto jest trzecim co do w iel­
kości portem w  Brytyjskich Indiach 

Wschodnich obok Bom baju i K al­
kuty, Mniej więcej sto lat temu za­
częto eksportować piękny burm ać- 
ski ryż, który obok drzewa teko­
wego (żelaznego) i nafty jest pod­
stawą bogactwa Rangoonu. Miasto 

jest połączone kanałem z rzeką te­
ra wadi, spławną na przestrzeni 
1500 tom.; paralelnie do rzeki biegnie 

sieć kolejowa (szerokość torów  1 
m ,); która dociera do wszystkich 

dolin leżących w  bok od kolei. 
Drzewo tokowe spławia się rzekami. 
W ydobyw a się z niego esencję, przy 

pomocy której chroni się żelazo 

przed rdzewieniem. Przede wszyst­
kim jest ono poszukiwanym budul­
cem pzei stocznie. Bnrmeftska ro­
pa naftowa jesrt znana z powodu  
zaw-irtośc: w  niej dużego procentu 

parafiny; nadaje się do przetwa­
rzania wr-soko wart ościowych sma­
rów  oleistych.

Rangoon wzrastał niezwykle szvb 
ko i wchłonął wsizystkie wsie, Jeżą* 
ce na półn.-zachód i połudnrowo- 
wsehód od miasta. Wszędzie powsta

w ały  młyny ryżu i tartaki. Ropę 

naftową sprowadza się ze Środko­
w ej Rurmy przy pomocy rurocią­
gów. Nad rzeką Rangoon powstała

jednopiętrowych dom ów podsko . wej. Miasto tonie w  zieleni i nie / potraw. Nigdy nie widniałem mia- 
czyły z 500 rupij (rupia —  ok. 1 widać go prawie z rz ik i. Wszędzie | sta, w  którym jadłoby się tak wiele 

morki) w  1885 r. na 50.000 ru p ij.; starczą ku niebu setki pozłacanych j ; Bohrze. Ulice pełne są kobiet w
Powodem  tego była aneksja Górnej ! pagoid. Na wszystk ich  ulicach węd- 
Burimy i rozszerzenie sieci k o le j e  j równi kucharze sprzedają  mnóstwo

jedwabnych sukienkach, z brylan­
tami we włosach, luksusowych sa­
mochodów, pólnoeno-indyjstoich po 

licjantów, biało ubranych H indu­
sów, Chińczyków w  błękitnych sza­
lach, tysiące mnichów i duchow­
nych hinduskich w  sizalach (koloru 

złoto-żółtego i pomarańczowego. 
Europejczyków jadących konno i 
w  rikszach. W  środku miasta ol­
brzymie szkarłatne drzewa rzucają  
cień na dzielnicę wojskową, w  któ­
rej ma siedzibę brytyjski garnizon. 
Niedaleko tej dzielnicy śpią w  słoń­
cu ciche klasztory wśród drzew pal­
mowych.

7, 100 (XX) mieszkańców miasta 

tylko jedna dziesiąta jesit właści­
wymi Burmaftczykamii. Żyją oni 
przeważnie na peryferiach miasta, 
w swoich pierwotnych wioskach. 
Większość mieezkańoów składa »*ę 
z Hindusów, pochodzących z okolic 
Madrasu i Bombaju, Beszta to Ch'ń 

ozvcv, Malajowie, Persowie i Ar­
meńczycy, Pomimo wszystk- całości 
nadaje ton kultura bu.rmańska, co 

świadczy o je j sile życiowej.
Rad'’ - -<» ledory Rangoonu szpecą 

obrzydli w? budowle fa.brvk. W  por­
cie zakotwiczone jest mnóstiwo stat­
ków a jKW/fietrze napełn ione jest 

hukiem stoczni, warkotem młynów  

ryżowych i jaskra wym zgrzytem 

tartaków, Statki nałeżą przeważnie 

do „British India Steam Nayigation 
Company" które posiada (a w ła ­
ściwie posiadało) jedną z najwięk­
szych flot handlrwych na świecie.

Dziś japońskie bombowce warczą  

nad białymi parow c-m i na zielo.no- 
błękitnych falach rzeki Rangoon.

H . Leuenberacr,

Tajemnica czołgu
Podporucznik z oddziała ka­

rabinów  maszynowych opowiada

korespondentowi wojennemu:

PK. Czołgi sowieckie zaatakowa­
ły, w darły  się i utknęły ctooło 100 

metrów za mną w  bagnistym miej* 

scu. Działo przeciwczołgowc pod­
sunęło się na jakieś 100 metrów i 
rozpoczęło walkę. Bolszewicy uczy­
nili jedną rozsądna rzecz, którą w  

tej sytuacji można było uczynić.
Jeden czołg strzelał, a drugi pró ­
bował wydostać się z błota. Były  

to bardzo ciężkie pudła, tato źe lek­
kiemu działu przecżwczołgowomu 

udało się tytko sipłasaezyć wieżę.
Ciężko oddychając stwierdziłem ie  

mojemu drugiemu karabinowi nic 

się nie przydarzyło. Jeden boiwiem 

czołg przejechał po nim, lecz opan­
cerzony okop wytrzymał.

U D ER ZEN IE  C ZO ŁG Ó W  UTK NĘŁO .
Na szczęście zjaw iło się kilku pio­

nierów, '*tórzv posiadali jeszcze ła­
dunek WT-buchowy. W ysadzili oni stoiego podjudzania uczynił to chęt-
wciąź jeszcze strzelający czołg. nie. Po kilku dni ch rozpoczęła się

W egetowali

cofnął się on, zawołał kolegów 1
wspólnymi siłami -wydostali oby­
dwóch żołnierzy z czołgu: szofer* 

i kapitana, któremu pocisk wybił 
oko. W  czołgu znaleziono jednego
zabitego żołnierza, mnóstwo kału i 
—  nienaruszony aparat radionadaw- 
czy.

Ci dw aj tkwili przez trzy tygo­
dnie w  czołgu i wszystko co zauwa­
żyli, podawali iskrowo do swoich. 
Kilka razy w czasie ciemnych nocy 

udało się dostarczyć im strawę. 
Postawiliśmy sebie .pytanie, skąd 

to wytrwanie? Czyżby fanatyczne 

przekonanie?
ROZKAZ k o m i s a r z a .

Z zeznań okazało się: Otrzymali 
oni drogą radiową rozkaz pozosta­
nia w  czołgu pod karą śmierci I 
podawania drogą iskrową o wszyst­
kim, co się działo.

Z początku, przynajmniej dla ka­
pitana, była to nęcąca brawura 1 
być może pod działaniem szatań-

Tłwrj źołrierze z drugiego czołgu 

starali się uciec, zostali jednak za-
'  r-r-V i. i P - A1. q oodpełenTa dTude-

straszna męczarnia, 
wśród rozkładających się zwłok i 
własnego kału. Musieli pozo*ta4

go czołgu U'e udała się. W udałem  Gdyby wyszli nocą i j>rzebili się, 
nodnficera, hv zahaczył, czv w e- zostaliby przez swoich rozstrzelani: 
wnatrz znajduje się ktoś jeszcze. Gdyby iah schwytali Niemcy, to 

Tocząca s’e jednak wałka orze- według ich przekonania, oczek rwały
szkodziła d -łe j zajmować się tą 

sprawą. Staliśmy prawię trzv tygo­
dnie na tym rriejscu i odoleraliśmy 
oróby przedarcia się. Nikt nie trosz­
czył się więcej o  resztki czołgu. 
W idziało się tego trde leżącego po 

dragach i po polach.
Następnie stwierdzPiśmy, źe bo l­

szewikom w  uderza jary snosóh 

znane by?v nasze puntotv ołwerwa- 
cyfne, i że również w :edzte'i dn- 
J-todrue, kiedy nadchodziły niemiec­
kie kuchnie -połowę. Zmieniliśmy

ich okropne tortury i straszna 

śmierć: W ierzą w  to przecież wszy­
scy czerwonogwardziści. Skoro zal 
trwali na miejscu, pozostawała  
iskierka nadziei uwolnienia. Zamk­
niętym donoszono przez radio, Łt 
już wkrótce Niemcy zostaną prze­
pędzeni, obiecywano im przy tyni 
złote góry.

W  milczeniu i z rezygnacją pot 
zwolily się odprowadzić obydwi 
szkielety do dowództwa dywizji 
Posadzono ich koło trzaskającego

P l a n o w e  b o i s z  a w i z o w a n i e  A n q 3 $ t
BERLIN , w lutym. W  prze­

mówieniu radiowym b. angiel­
ski ambasador w  Moskwie 
Crirjipe zazmaceyl niedwuzna­
cznie, iż Kalinin usilnie go ; 
prosił o zmobilizowanie no- 1
mocy dla Sowietów. W  ten 1 ^  •- „  _  . - , , stoesro, to znaczy Cttdds a, isnosob Cn-rns zaprezentowr*ł j ______  •________ ■ „
się jako wiemy poplecznik

towanym przez Edeaa, a Kre 
mlem.

Nasuwa sfe wniosek, źe ire 
uważa się chwili obecnej za 
odpowiednią, bv  oddać władzę 
w  rece angielskiesro KiereA-

żs czeka się na wvkońezerre 
Beaverbr ook a, Mertriąee<ro
snrawanv Pro^itkcii m"'erra­
tów wo^enpwcb. a bodnępę-O 
eksmoBontpin Mas Dosiada 1?.- 

. , . i cvrfi. Wobec DO-WEŹszeno w w
n^pyp owo *ma, i faĄę, Sł]<,< ?ś; kiereĆFZczatzra w

Wieikiei Brwfnnii iest ziawi- 
ie t -d k o  k o ^ lo c z a y T i  

ale i z góry przewidzianym.

K r e m la .
Może to jest klucz do zro- 

znnrómia zastanawia adącego 
I faktu, że Cripns. pomimo no- 
wszeebne^o
nie wszedł do prabinetu Chur­
chilla. Onowiadaia, źe n ie ,sV  nie tMko k o - e ^ ^ ,  
można bvło snełmc szere- 1 
gu twe mm ków, noofawionijcli
p r z e z  C r ip n s *a , M ó r y  je d n a k  P o w ^e ższa  o n in ia  n o ib y c z -  
o rz e z n a c z o n v  j e s t  d o  r e a l i z a -  n y c h  s f e r  A n g l i i  zn a id trk *  ipo- 
c o  n i » z w v k le  p o w a ż n y c h  z a -  tw ie r d z e n ie  w  f a k c ie  c o  r a z  to  

d a ó . Z d a j e  s ię  n ie - u le g a ć  W ą - j w ię k s z e g o  b o łs z e w iz o w *nia an  
tn lfw o ś c i, źe  C h u r c h i l l  d z ia ła  g ^ e lsk ie i d y p lo m a c ji .  W  u h ie -  
w  D o ro z u m ie n iu  z e  S t a l in e m ; j g t v m  r o k u  z a m a c h -"  d o k o n a n e  

, d o w o d e m  t e g o  j e s t  g r a  d y n 1 o - n a  B a łk a n a c h  b y ły  fn s m -o -  
dz-etoica handlowa w  styłu in d y j- ' m a tv c z n a , p r o w a d z o n a  m ie d z y  w a n e  p r z e z  d y p lo m aty czo T *c h  

skbn. Cemy gruntów pod bud-owę i r z ą d e m  a n g ie ls k im , r e p r e z e n - - p i z e d s t a w k ie l i  A n g l i i  i S t a ­

nów Zjednoczonych; w  naj­
piękniejszym hct.ebi w  Stam­
bule eksplodowała piekielna 
maszyna w  angielskim baga­
żu dimlomatycsnym.

Niedawno to samo przytra­
fiło się w  Tangerze. Jest to

śmv purkty  obserwacyjne. N7<* nic
nom-gało. ćrttfleria nkurryjącicl-

ston ora żyła nas.
Pęwnęga ram  schwytaliśmy nocą 

pzerwonotrwa p<fristę, kt«^rv pełrwł 
■w&rrtd Tia-s r  dworm  *pe-Tnvml Vo- 
oi*odi?ęain?. B r ł  to wynntfpfic

loor zdarrało się pryęcki toażdpi 
nocy, że z tyłu rzucano pran-ty  

--.--.no w  nasre okopy, i że strzela 

nina odbywała się poza Bniami
nieomylny dowód, iż posmgi-, T  ka wMśnfe była w łfn ji w  Ttosij?
n r o n i o  et?o n h o lz i/ ł ln o -m i c _«»j __________________ J .   «wanie się piekielnymi maszy­
nami przez anielską dmlo- 
mstcie stało się ziawdskl°rn 
nurełnie normalnym. Angiel 
sey damlomaci u-nodohnili a*ę 
na tvm odcinkri do bnis^ewk- 
k,vh wzorów. Jeśli nr-oces wy 
równywania na odcinku dv-

'o.rront.V0 xTH

daleko, nikogo nie zdziwi, że 
szerokie sfery anielskie w>r 
dane sa na hm ceTowe^o bol- 
swydznwB^ia i że zajmulą się 
nim tacy ludzie, tak „szanew- 
nv" nan Śtaffond Crims. Pa- 
uu-kca warstwa w  Londwnie 
n;e ma żadnych skrurmłów, 
nie wstydzi sie anj "Europy, 
ani też własnego narodu.

nory przy -'a rdu kuchni, przoznuctl- | pieca, dano im jedzenie 1 papieros*
Siedzieli oni tutaj zawieszeni atię 

dzy obawą śmierci a nadzieją. Kapi­
tan jak w  obłąkaniu wyrzucał t 
sieb’e poszczególne zdania. .

Sądzili oni, że teraz rozpoczną 
się tortury. Drugi żołnierz, szofał 
czołgu, nie mówi? nic, patrzał tyłfct 
bezradnie na swojego kapitana, paf 
taIdwał albo potrząsał głową i silni* 
drżał. —  Obrdwóch odprowadzono 

do miejsca zbrópki jeńców, —  p rz « f  
tym sanitariusz założył kaprtaBomj 
opatrunek na Oko, Podporucznik 
z kar b 'nów  maszynowych - dodat 

jeszcze: Zawsze tak się - dzieje. W  

setkach odmian. Do wszystkich ob­
nosi się tak samo, obok podjudze­
nia i kłamstwa groźba pistoletu ko* 
misarza. Nie ma tu żadnego boha­
terstwa, żadnego bo-jownictwa, al­
bowiem brak jest wolności działa* 

nia. Po prostu schwytane w  pułap­
kę. gryzące się i obślinione zwie­
rzęta.

A często bestie, wytresowano * 
wypuszczone ze smyczy przez * 0- 
więcto*ę.h komisarzy.

Niemiecki żołnierz ma jednał 
przewagę! W alczy  z mrozem, z przy  
rocłą i satanicznym przeciwnikiem. 
On to pozostanie zwycięzcą.

Sowieckiej. Zdarzyło się w ł-śn ie w  
trzecim tycodn;u. że szofpr z t4 

komnarr? potrzebował baterii do 

swej maszyny.
K -ż d y  w ie , jak to  się dzie je. 

Tu i tam le ży  to  ro zb ite  auto oso­
bow e to  znowu sam cehód ciężąro 

wy. P o  tygodn iu  taka rzecz ginie 
do osta tn iego  kawałeczka. Rozebra­
na do szczętu ! Naśnłerw  zabiera 
ktoś cenne opony. In n y potrzebn ie  

osi. m am etn , k ierow n icy, d m tn  ? 

t. d. S zo ferow i .spodobał się czołg. 

P rzyn iós ł sobie k lucze  —  o tw ó r  b r ł 

odocw iedn i —  zaczą ł w ięc  ro zk rę­
cać. N iew ia rygod n y  sm**ód owtonął 
go i dw ie  led w ie  h idzkie jeazcze 

tw arze  sp o jrza ły  na r ię g o  z osłu­
pieniem  z c ze łu śc i Oazolomiemy

Państwo Gotów na Ukrainie
W  III i IV  w. po Nar. Chr. rozcią. 

gały stę na północnych wybrzeżach 

Morza Czarnego tereny rdzenne 

wielkiego państwa Ostrogotów, 
s!ęgaj‘ące od Dniestru do Donu. 
Sąsiadowały one z państwem W anda  

lów, obejmującym obszary nad Wisłą, 
z państwem W izygotów, leżącym  

między Dniestrem a Dunajem, j"ak 
również z niedużym państwem Gep! 
dów, przewyższały jednak te pań­
stwa wielifośctą i znaczeniem.

Już 40f lat przed założeniem pań 

stwa Gotów wsehodnło-germańskte 
plemiona Basfarnów i Sklrów  zor­
ganizowały na północnych wyrbrze 

źaeb Morza Czarnego państwo, któ­
rego trzonem było terytorium mię­
dzy Dnieprem a Dniestrem. O  pań­
stwie tym wfemv jedynie, że sięcało 

do Karpat, albowiem starożytny 

geograf Ptolomensz nazywa Beskidy 

i Karpaty „Ałpes Basłam icae4* —  
Państwo Basfarnów, którę powstało 

w H I w. przed Nar. Chr., miało 

prawdopodobnie dufe znaczenie po­
lityczne, gd rż  w l-lcy  królowie k r*

jów  południowo-wschodnich często 

J starali się pozyskać ich jako sojusz- 
' ników, a więc syryjski Antioch III,
1 macedoński Filip V  i pontyjski Mit- 

rj’dates.
Państwo Basfarnów przestało Ist­

nieć po czterowiekowym trwaniu. 
Około 170 po Nar. Chr. na obsza- 

| ra-ch obejmujących je. powstało no 
wę państwo Gotów, które wkrótce 

stało się decydującym czynnikiem 

politycznym owych czasów w  połud 

niowo-wsehodniej Europie. Historyk 

gockf Jordanes opowiada w  m alow­
niczy sposób o założeniu tego pnńst 
wa w  południowej Ros.fi.

P o  wyjściu ze swojej praojczyzny 
Szwecji, Gotowie osieditli się nad 

ujściem W is ły ; po 200 latach z po­
wodu przeludnienia —  słowa Jor. 
danesa, znajdujące całkowite po­
twierdzenie w  badaniach pre­
historii, —  postanowili opuścić 

pod dowództwem swego kró­
la Fiłimera zajmowane obszary f  
szuflad nowych siedzib. W  swoich 
wędrówkach doszli do kraju Scy. i

tów. zwanego w  icb mowie Oium. j doiną W isłą szły na południe Rosji 
ehwir* Po coraz to nowe zastępy młodych wo-Żyzny kraj wzbudził Ich zachwyt. Po 

Iowa wojska przebyła już rzekę, gdy 

most, klórym przechodzili, załamał 
się, tak że nikt nie mógł przejść na 

drugą stronę rzeki, 3 ci którzy już 
przeszli nie mogli wrócić. Obszar 

był odcięty grząskimi, głębokimi 
bagnami... Część Gotów, któro pod 

Filimerem przeszła do kraju Oium. 
zawładnęła upragnioną ziemię. Nie 

ulega wątpliwości, że Jordanes w 

swoim opowiadaniu ma na myśli 
bagna prypcokre, a rzeką którą Go­
towie przekroczyli, Jest prawdopo­
dobnie Dniepr, przez który przeszli 
niedaleko Kijowa. Opowiadanie o 
załamaniu się mostu I następstwach 

uzmysławia nnpew.no wlełkie strały, 
poniesione przez Gotów w  drodze 

do południowej Rosji, a zwłaszcza 
wśród błot prypeckfeft. Badania 

przedhistoryczne potwierdzają w y - 
wędrowanie Gotów z obszarów leżą 

cych' u ujścia W isły  oraz z zachod­
niej części Prus Wisc-hodnich, jed­
nak nie całego narodu jedno­
cześnie, lecz klik orna fa lam i 
W ędrówki tc odbywały się ̂  

między rokiem 170 po Nar. Chr. i , 
h-waty do IV  wieku; % obszarów* nad '

jowników  i wzmacniały potęgę Go­
tów nad Morzem Czarnym.

O is*nieniu państwa Gotów mię­
dzy Donem a Dniestrem świadczą 
liczne gockle cmentarzyska, (które 

zbadali przed wojną światową dwaj 
niemieccy uczeni, A lfred Gótze i 
Mas. Ebert. Cmentarzyska te znaj. 
dują stę w  pobliżu starej osady gre­
ckiej Olbla, niedaleko dzisiejszego 

Mikołajowa 1 w *u-iu Dniepru. 
Inne cmentarzyska są pod Czerni­
chowem, niedaleko Charkowa, pod 
Połtawą, pod Kijowem, jak również 

na W ołyniu 1 Podohl, a więc na ca­
łym obszarze Ukrainy łącznic z Do. 
nieckim Zagłębiem, Także półwysep 
Krymski należał do państwa Go­
tów/, I  znaleziono lam cmentarzysiUa 

gockle i zbadano je, przede wszyst­
kim w okolicy Kcrczn.

Nowe państwo Gotów wkrótce dn 

ło stę we znaki państwu Rzymskie­
mu. Młodzi wojownicy goccy n!e za. 
dawalnial! się panowaniem nad ob­
szarami południowej Rosji. lecz nteu 
stannfc urządza’! najazdy na państ­
wo Rzymskie przeważnie na siat­
kach. Nie ulega wątpliwości, źe flo ­

ta goeka panowała wówczas na Mo­
rzu Czarnym. Przedzierała się przez 
Bosfor i Morze Marmara na Morze
Egejskie; grprkte mfasta, Ateny i 
Korynt, poznały w  ITT w. odważ­
nych żeglarzy gockich. Pofęga Go­
lów była w  TIT w. tak duża że rzym 

scy cesarze woleli płacić Golom da­
ninę. by zabezpieczyć sobie spokój.

W ielki król Ostrogotha jako os­
tatni władca zjednoczył pod swohn 

panowaniem wszystkich Golów. 
Około 250 r. walczył z Rzymianami, 
w zwycięskich walkach przekroczył 
Dunaj i w darł się na Bałkany. Roz­
szerzył granice państwa do Siedmio­
grodu. Z powodu zbyt wielkiej roz­
ległości sweco nańslwa uznał za ko­
nieczne podziePć je.

Od końca TTT w. Istnień) więc dwa  

państwa eoęftfe W izygotów (zachód, 
nich Gotów) czv’i T  er winy ów • Ostro 

gotów (wschodnich Gotów). czrł! 
Greutuoigów. W  zasadzie nazwy obu 

plemion gackich nie m ają rdewsoół_ 

nogo ze stronami świata, zachodem t 
wschodem, albowiem nazwa W izy- 
goet oznacza ..dobrych Go‘ów'*, a 

nazwa Ostrogoci oznacza „.świetnych 

Gotów"; Grcutungowic znaczy „mie­
szkańcy piaszczystych równin", więc

południowo-rosyjskich stepów, ś 
Terwtngowie „mieszkańców k rs jf 
leśnego", więc lesistej Dacji.

Państwo Ostrogotów w  południo­
wej Rosji rozwijało się terytorial­
nie w  .kierunku północnym i wschód 

nim. Za czasów cesarza Konstantyn* 

Wielkiego, Ostrogoci byli sprzy­
mierzeńcami Rzymian. Pańslwo teb 

pod względem terytorialnym było  

naj'większe za czasów wielkiego kró 
la Ermanerycha, około r. 315. Świat 
starożytny* porównywał tego król* 

z Aleksandrem Wielkim  a państwo 

jego obejm owało obszary między 
Morzem Bałtyckim, W isłą. Morzem  

Czarnym; Kaspijskim ! Uralem.

Historyk Jordanes wymienia naz­
wy całego szerego plemion, podbi­
tych przez króla Ermanerycha. Mię­
dzy nimi znajdujemy* również Sto. 
wian, o których wzmianka zjawkl 
się tułaj po raz pierwszy, jako po. 
jęc:e w  utworze historycznym.

Ermanerych, objąwszy władzę, 
był już w  podeszłym wieku. W yku ­
rzy stojąc jego chorobę i sprzeczkę 

z pewną rodziną ifcsiążęcą, uderzył 
król Ifonnów na państwo ostro- 
groeklc, które runęło około 379



Od „Pstrąga"
Japońskie zw ycięstw o  morskie 

p r z y  H aw ajach  Mnienichcanżł© na 

P acy fik u  f lo tę  Stanów  Z jedn oczo ­

nych  zaraz w  p ierw szym  dniu w o j- 
tiy . O prócz lo tn ic tw a unonskiego, 

startu jącego z lo tn iskow ców , b ra ły  
rów n ież udzia ł w  te j  b itw ie  łodzie  
podw odne specja lnego typu. W ed ług 

o fic ja ln ych  kom unikatów  przem knę 

ły  się one z T ok io  do w ew n ętrzn e­

g o  portu  w o jen nego  Peaml H arbour 

i  tam  storpedow ały z dobrym  skut­

k iem  n iep rzyjac ielsk ie  pancern ik i i 

krążotwntki. Już samo dostanie się 

do  portu  w ojennego Stanów  Z jed­

noczonych  było  nadzw ycza jnym  

czynem , tym  bard zie j godnym  uzna­
n ia , że jednoczesne ataki pow ietrz­

n e  p rzy  pom ocy bom b i torped za-

s p e c j e f e s f f s  ś
m ają naturalnie ogran iczony zasięg ; ja k  i następna w iększa jnż łódź, ! ja zd y  —  w  jedn e j b ra ł udział cesarz

działan ia , p od w oz i je  w ięc  o k rę t ! na k tó re j Barier, p ion ier technik i j — odbyły się bez wypadku. „P s t rą g "
m acierzysty na stanow iska w y jś c io - j m arynarsk iej, p rzedsięw zią ł 135 k u r-I próbna łód ź stoczn i Germania, b y ł 

w e  m ożliw ie  jak  na jb liże j celu. Jest sów  w  R os ji —  ani m aszyn ow ej | p ierw szym  k rok iem  do budow y —
, . ------ ----------- i ---------- sjiy pędnej, wynalezionej dopiero  -------------------------------------------------------’ " J" 'to  oznaka dob rego  p rzygotow an ia  

japońskiego. N a leży  podkreślić p re­

cy z ję  och rony, pon iew aż am erykań­

skiej flo c ie  w o jen n e j nie udało d ę  
zaatakow ać ani podobnego okrętu 

m acierzystego  dla łc ife i pod.wodr 

nych, ani 'lo tn isk ow ców  japońskich, 

jak ie bra ły  udział w  b itw ie ha­

wa jsk ie j.

późn ie j p rzez  Siemensa i D iesla w  
postaci siły e lek tryczn e j i ro p y  na­

fto w e j, ani to rp edy  w  swoim  u zbro­

jeniu ; tę  ostatn ią bow iem  w yna lazł 

w  1880 r . Lupipi, o fic e r  m arynark i 

austriackiej. W  r. 1902 inżyn ier 

d 'E qu ev llley  zapropon ow ał firm ie  

Krupp rozpoczęc ie  budow y łodzi

gra iatły naturalnie nie ty lk o  floc ie  
n iep rzy jac ie la , lecz tak że  własnym  

Jod zlom  podw odnym  specja lnego ty ­

pu. Ich braw urowa odwaga w p ro ­

w adziła  n iesłychany zam ęt do am e­
rykań sk ie j f lo ty  w o ien ne j.

Kap itan  freg a ty  H osoya , japoń ­
sk i attachć m arynark i p rzy  rządzie  

w  V ioh y, poda ł godne uw agi szcze­

góły', dotyczące łod z i podwodnych 
specja lnego typa . O balił on sensa- 

_ c y jn c  kom unikaty am erykańskie o  

tak  zw anych  torpedach  śmierci. Są ( e lek trycznej. F iński „ li l ip u t" ,  dłu­

to  całkiem  norm alne o  n iew ielk ich

Żadna R ota  świata nie posiada podwodnych . P rzystąp iono odrazu

p rzez tę  rów n ież stoczn ię —  łodzi 

podw odnej n iem ieck ie j m arynarki 

w o jen n e j U— 1 o  w ypornośc i ju ż 
237 ton . U— 1 m ożna dziś oglądać 

w  m uzeum n iem ieckim  w  M ona­

chium.

Dziesięć ra zy  m n ie jszy  od  U — 1 
„P s t rą g "  w yp łyn ą ł jednak jeszcze 

na w idow n ię, dem onstru jąc sw o ją  

zdatnoiść do w a lk i. W yzysk a ła  go

P erwsza przepisy wykonawcze
z  1 6  g r u d n i a  1 2 4 1  r .  w  s p r a w i e  r e o r g a n i z a c j i

h a n a t u  d s t a i i c z r . e g s
R eorgan izacja  prywatnego handlu w ie protoku łu  nacjonalizacji, k tóry

w inien być jednocześnie p rzed łożon y 
w  o r ginale.,

ł>) w ykaz osób. k tó re  m ają być  
Zatrudnione w  przedsiębiorstw ie,

c ) dane o przedsiębiorstw ie, o d  
; k tórego sklep ma być przejęty,

d) dane. c zy  przedsiębiorstwo! 
obecnie jest zw in ięte  lub czynne.

N a  p o d s t a w ie  §  21 z a r z ą d z e n ia  w  I e ) . d .3 n e  0 p u p a c h  t o w a r ó w  p a .

detalicznego będzie p rzeprow adzona 

stopniowo. P rzede  wszystkim  ci 
kupcy-detaliśct. k tórzy  wskutek re* 
form  Bolszew ickich stracili podsta­
w y sw o je j egzystencji, uzyskają mo 
żltwość pod jęcia i  prowadzenia na 
now o przedsiębiorstw a w  swoich 
dawnych lokalach  handlowych.

spraw ie reorgan izac ji rzem iosła , 

drobnego przem ysłu oraz handlu 
de ‘ a li '-n eg o  z  17 październ ika 1941 
(D z- nnik Obwieszczeń 41 str. 29) 
zarządzam  p rze to :

§ 1, 1) Poprzedn im  w łaścicielom  

przedsiębiorstw  handlu detaliczne

przedn io prow adzonych  i tych, któ* 
r e  zam ierza się prow adzić  w  p r z y  
szłości,

f  petent w in ien  następnie podaż 
dane o swoim  fachow ym  w ykszta ł­
ceniu i o s w o je j dotychczasow ej 
działalności w  zawodzie..

2) D la złożen ia podan ia należy
go kt r z y  je  stracili po 17 czerw ca zw rócić  się do m iejscowego państ* 
1940 wskutek nac jonalizacji, a k tó re  W0WeS0 zarządu d la spraw handłu.

statku, k tó ry  m ożna by  b y ło  por do pracy, K ilońska stoczn ia Germa- ; n ieco p óźn ie j rosy jska  m arynarka

rów n ać z japońską łodzią  podw od ­

ną typu  specjalnego. Do chw ili o- 

becnej Uchodziła za najm n iejszą  

fińska łódź podw odna „Sauikko", 

zbudowana w  Helsinkach w  r. 1930, 

k tóra  m iała być w ykorzystana na 
wodach Bałtyku o raz na je z io rze  

Ładoga . Ta łódź podW odna, która 

zatapiała już bolszew ickie okręty , 

ma wypotrność 99 ton , jest u zb ro jo ­

na w  2 w yrzu tn ie to rped  i 1 kara­

bin m aszyn ow y do  obrony p rzec iw ­

lo tn icze j. Zabiera na pokład 9 min. 
Dla ja zd y  nadw odnej „S a u k k o " jest 
w y p o s a ż™ a w  m otory  Diesla, pod 

w odą porusza się »za  pom ocą siły

rozm iarach  łod zie  podwodne, zao­
p a trzon e  w  m oto ry  elektryczne. 
O siąga ją niedużą szwbkoiść —  24 

m ile  m oskie. M ogą w yrzu cić  po  2 
torpedy. Obsada składa się z dwóch 
ludzi: o fice ra  i nrnryn-rza. W  w y­
padku gdy łodzi gro z i n iebezp ie­
czeństw o dostania się do niewoli, 

m a ona na swioim pok ładzie  p rzy­

go tow an y  ładunek m ateriału w ybu ­

chow ego , p rzy  pom ocy k tórego  za­

ło g a  m oże  szybko zatop ić łódź. 
W  czasie ataku na P ea rl H arbour 
Japończycy stracili 5 łodzi pod w od ­
nych tego  typu. T e  łodzie  pod w o ln e

gości 32,4 m tr., z za łogą  składającą 

się z 13-tu m arynarzy, jest o lb rzy ­
mem w  p or iw n an iu  z japońską ło­
dzią podw odną typń  specja lnego, 

k tó re j długość w ynosi za ledw ie 12.5 

m etra, Dane japońsk iej łod zi pod ­

w odnej typu specj In ego  p rzypom i­
nają w czesny p raw zó r „P s trą g " ,  
p ierw szą nowoczesną łód ź  pod w od ­
ną, zbudowaną w  Niem czech.

Już w  roku 1351 p odo ficer ba­

warski, W ilh e lm  Bauer, zbudował 

w  K ilon ii p ierw szą niem iecką łódź 

.nurkującą. Ł ó d ź  długości 8 m tr., 
szerokości 2 m tr. za tonęła  podczas 

próbnej jazdy . N ie  posiadała ona,

nia w ybu dow ała  w  w ie lk ie j ta jem - I w o jen na , stacjonow ana w e  W łady -

n icy  próbną łód ź  podw odną, k tórą  

narw ała m askującym  mianem 

„Św iecąca b o ja " .  Ta łód ź  otrzym ała 

po tym  nazw ę „P s trą g " . R ezu lta ty  

dośw iadczeń z próbną łodzią  pod­

w odną m ia ły  być  w ykorzystane 

przez stoczn ię do  budowy, w iększych 

łodzi podwodnych. „P s t rą g "  nada­

w a ł się rów n ież do w a lk i. Jego w y ­

porność po w ynurzen iu  z w o d y  w y ­
nosiła 15,5 ton . Lekka w aga um oż­
liw iała transportow an ie  łodzi na 

pokładzie  w iększych  okrętów . 
Uzbrojen ie  s tanow iły  2 w yrzu tn ie 

tom ed , w ysta jące  z pokładu.

W  czerwcu 1903 r. „P s t r ą g "  b v ł 
go tów . Już po miesiącu p rzeprow a­

dzono w  kanale K ilońskim  udany 
atak p odw odn y  na elkręt-cel. D łu­

gość „P s t rą g a "  w ynosiła  13 m tr., 
p rzek ró j ciśnienia 1.65 mtr. Łódź 
osiągnęła szybkość 6 i p ó ł m ili m or­

skiej, b y ła  w yposażona w  m otor 

e lektryczny. P rąd  ba tery jn y  w ystar­
cza ł ty lko  na m n ie j w ięcej 45 minut. 
G łębokość zanurzenia w ynosiła  30 

mtr. Do łodzi m ożna b y ło  się d o ­

stać przez o tw ór w  m ałe j w ieżyczce  

dow ódcy, w  p o k r y  te k tó re j znaj­
dow ał się peryskop. W yrzucen ie  

to rp edy  od b yw a ło  się siłą sprężo­
nego pow ietrza . W szystk ie  próbne

wostokn. O ile  w iadom o, ten  

„P s t rą g "  n ie b y ł zab ierany na po­

kład w iększych  okrętów , lecz u żyty  

bezpośredn io ze srwej bazy. Jaiki był 

da lszy los „Pstrąga/1 n ie m ożna b y ­

ło s tw ierdzić  aż do chw ili ukazania

b y lv  jeszcze czynne w  dnfu 20 czerw  
ca 1941. mogą być zw rócone ich po­
przedn ie przedsiębiorstwa na p od ­
staw ie z łożonego  podania, o ile  

a) is fn le ię  potrzeba publiczna, 
b! w łaściciel posiada w a lo ry  oso­

biste i fachowe.
2) N ie jest p rzy  tym  rzeczą w aż­

ną, c zy  przedsiębiorstw a po n ac jo ­

n a lizac ji przekazane zostały znrzado-
się opisów  w a lk i austriaeko-w ęgier- w ' du spraw  handlow ych, a lbo  in-

skiej m arynark i w o jen n e j w  czasie ^nom u zarządow i państwowem u; Tub
centrali snóJdziplnf. c zy  te ł  po jed rń -

woijny św iatow ej porucznika m ary­

narki w o jen n e j w  stanie spoczyn ­

ku Martmy'egto. W  opisach tych  

m ów i się o rosy jsk ie j n a jm n ie jszej 

łodzi podw odnej, zdobyte j w  1917 r. 
na dolnym  Dunaju. Zdobyta łódź, 

b iorąca udział w  wałkach  na D u  

naju p rzeciw  austriackim  m onito­
rom  rzecznym , przypom inała swoim  

kształtem  ca łkow ic ie  „P s trą g " .  Po- 
nie-w a t ę  łód ź pew ien dow ódca ło 

dzl podw odn ej okreś lił po obej-rze- 

niu jak o  starą i zużytą, na leży p rze ­
puszczać, że nie chodzi tu ta j o ja ­

kąś rekonstrukcję, lecz w ł śnie o  
p ra -typ  „P s trą ga ". Rzadko k to  są 
dził. że  w  1941 r. łódź podwodna 
te j w ie lkości m oże stać się skuteczną 

bronią w o jenną. N ow oczesne środki 

techniczne u m ożliw iły  ten krok „w  

ty ł "  od k rążow n ika podw odnego 

do łodzi podw odn ej specja lnego ty ­
pu, tak jak  od kon trtorpedbw ea do 

łodzi-ścigacza. Erich  Glodsohey.

O d b u d o w a  t e r e n ó w  W i l n o  -  W i e ś
o  8* e r ę *  e g & s w  ag  W u n i t i f  € » e8 e js j8 & « 8 & « 8  S w > 8 e$ c ł< ® B 8 S 8  8  f b B i i m

Komisarz Okręgowy W iln o  —  

Wieś, p .  W u lff, odwiedził w  ra - 
tnaeh podróży inspekcyjnej dwa  

najdalej od W iln a  położone 
powiaty Święciany l Ollft* by s ię '

celom  uzyskania form ularza  na po­
danie.

8 6. M iejscow y państw ow y zą. 
rząd do spraw handlu w inien nade ' 
s'ać na ręce Kom isarza O kręgow ego 
lis ty  peten tów  za łączając odpis 
św iadectwa m oralności, wydany
przez policję.

8 7. I )  M iejscow y państw ow y 
zarząd do spraw  handlu w ysłuchało  
odnośnie złożonych podań opinii pu­
blicznych p rzedsiębiorstw  wzgledn ig 
spółdzielni, do których dane przed­
siębiorstwo dotychczas należała,

czym  spółdzieln iom . Jeżeli przedsiębiorstw o znajdn ie »!?
§ 2. IV P rzez handel detaliczny i na teren ie miasta, posiadającego 

rozum ie sńę *ę gałaż handlu która w ydz ia ł gospodarczy p rzv  zarządzie 
dostarcza bezpośrednio tow ary  osłat- ; mtptSklm. natęży wów czas wysłu* 
niemu konsum entowi za w y ją tk iem  choć rów n ież i  opinii tegoż wy* 
w ędrow nego rzem iosła. działu.

21 Do handlu detalicznego w  sen* 21 Jeżeli op in ie tvch w ładz zosia- 
sie niniejszych przepisów  nie należą , łv  przed łożone wów czas mieisgnwą! 
w ie lk ie  przpdstpb5ors*wa handlu d e - i  państw ow y zarzad do spraw han tłu 
tnliczmego, iak dom y hand low e i to -  i po sprawdzeniu i wyłsśhten in  p u ^  
warow e. o raz filie  w ie lk ich  przed- np? str° 7 v  m a ją tk ow e j procesu d *

nacjona lizacji przesada p o d 'n ie  w raźs;eblorstw . natom iast należą do han 
dlii deł aticzpeco snółd-teinlc sp o ivw  
ców  *udzfeż s‘ ałe stragany.

31 Poza  tym i n in iejszym i przepisa­

mi ob jęte  sa rów n ież lokale wyszyn­
k ow e  i iadłodażpie kaw iarn ie  łaź­
nie. przćdsiphinrstwa strażnicze i 
licytacyjne. W y ją tek  stanowią sto­

łów k i w  urzędach j przedsiębiorst­
wach. 'k tórych  działalność ogranicza
się do erona za t-rudn 1 on ych 

p racow n ików
łam
oraz

W  Święeianacb odwiedził przede  ̂sarza Okręgowego mnsi się bezinte- I troskliwość należy przejawiać w e . 
wszystkim urząd naczelnika powia- ( rosownie i z poczuciem całkowitej . wszystkich sprawach związanych z | 
tu. Komisarz Okręgowy p. W u lff odpowiedzialności zająć przeprowa- I wykonaniem zarządzeń, a tym sa- 
wziął przez czas krótki udział i dzeniem wszystkich zarządzeń, któ- mym z ogólnym dobrem ludności.

odbywającym  się właśnie po­
siedzeniuprzekonać osobiście o przeprowadze­

niu wydanych przez niego zarzą­
d y  n j wytycznych w  dziedzinie po­

litycznej administracyjnej i gospo- I drobnych 
darczcjj. I stwierdził

zalecił

wójtów  powiatu ś wię-
przy sposobności 

im osunięcie pewnych 

niedociągnięć, które 

czasie swej podróży.
Po drodze do Święciau zlustrował Po obejrzeniu pomieszczenia znaj- 

©n w  Nicmenezynie urząd rejonowy dującej się w  tym samym budynku 
zaopatrujący ludność w  kartki żyw - komendy p e fe ji niemieckiej, udał 
nośdowe oraz ordery na otrzymanie [ się pan Komisarz do wojskowego
towarów  tekstylnych i obuwia. W  

krótkiej rozmowie z burmistrzem in­
teresował się Komisarz Okręgowy  

specjalnymi troskami i potrzebami 
ludności o których usunięele w  ra - 
macb możliwości będzie się starał.

agronoma powiatowego. Podczas 

obrad w  ścisłym kole wyjaśnił ko­
misarz Okręgowy naczelnikowi po­
wiatu w  sposób nie pozostawiający 

żadnych wątpliwości, żc naczelnik 

powiatu jako przedstawiciel Komi-

rycb ostatecznym celem Jest znisz- Komisarz Okr. p. W u łf f  stwierdził, 
ezenie burzącego wszystko bolsze- źe stawiane żądania nie mogą być 
wizmu. Zniszczenie tej światowej załatwiane Jedynie przy biurku. W y -  
Zarazy jest konieczną podstawą do dał więc zarządzenie, by naczelnik 

wzmożenia odbudowy gospodarczej powiatu w  regularnych odstępach 
a tym samym do dobrobytu całej czasu odwiedził gminy podległego 

ludności. mu powiatu, dla podtrzymania sta­
łego kontaktu z troskami' i potrze­

by związku z tym odbył Komisarz . , , _ , . . . .
bami lirdności, co przyczyni się do'oneromn 1ash/ii>A IrOntnUAnn !n «A <
skutecznego wypełniania stawianych 

zadań. Następnie Kom kerz Okręgo­
wy zarządził: by mu przedłożono w  
najbliższym csusic plany odbudowy  

zniszczonych, przez działania: wojen­
no części miasta Olily. Potem oraó-

Na skutetk klęski, grupa oko ło  
3.000 w o jow n ików  przeszła przez 
Dunaj i połączyła się z W izygotam i. 

Oba p lem iona zrob iły  wów czas 
p ierw szy w yłom  w  granicach pań­

stwa rzym skiego t zapoczątkow ały 

w ędrów kę narodów  germańskich, 

która przekształciła Europę.

W iększość O strogotów  n ie opu­
ściła jednak połudn iow ej Rosji. W  

V  w. po Nar. Chr. występują oni ja . 

ko sprzym ierzeńcy króla Hunnów 

A lty l! i brali w yb itny  udział w  jego  

pochodach wojennych. P o  śmierci 

A tty li w iększość opuściła południo­

w ą R osję 1 udała się na zachód. Ich 

wielki k ró l T eod oryk  (Theoderich ) 
za łozył w  Ita lii państwo O strogotów .

Now sze badania naukowe w yka­

zały, że na Ukrainie mus’ała pozo­
stać dość znaczna część Ostrogotów . 

Z powodu kontaktów , jak ie m ieli ze  

sztuką antyczną i sztuką Scytów, ich 

własna sztuka rozw in ęła  się w  spo­

sób swoisty. Oni to  są tw órcam i 

o-wycli dziel sztuki zc złota i srebra, 

które w IV, V  1 V I w. m ia ły  w ybit­

ny w pływ  na całokształt artystycz­

nej tw órczości germ ańskiej. Także

Okręgowy jeszcze konferencję ze 

stacjonowanym również w  Święcit- 
nach powiatowym kierownikiem  

żandarmerii Okręgu W ilno——Wieś 

Postanowiono, żc policja musi się 

zająć planowo w  zwiększonym za­
kresie kontrolowaniem nabieranych | , ‘ ” , . '’ \

, wiono sprawę założenia cmentarza
ecn 1 rynków oraz zwalczaniem taj­
nego handlu; ,'dyź rolnicy i handla­
rze, 7 tórzy mając na uw adze tylko-j 

korzyść osobistą pobfera5ą paskar­
skie ecny i uprawiają ta jn y  hamdel; 
są sbboti źystaml odbudow y gospo

w  zakresie politycznym  zaznaczały 
się ich w p ływ y  w  V  i V I wieku.

N a jd łużej utrzym ali się O strogoci 

na Krym ie. W iadom ości o nich się- ‘ darcze j; K ażd y  za jm u jący  się tym  
ga ją X V I  w. I tak pewen flan d ry j- ciem nym  przem ysłem , mus? być 

ski szlachcic, k tóry  w  X V I w. b y ł p rzygotow an ym  w  przyszłości na 

posłem  na d w orze  tureckim, opow la  najsurow sze kary, gdyż przeszkadza 

da o dwuch ludziach, k tórzy p rzyby- J on p ionowem u, regularnem u zao- 

11 z Krym u na d w ó r  padyszacha ze patrzeniu ludności w  potrzebne ar-
skargą. Jeden z tych mężczyzn był 

wysok im  blondynem  i m iał n iebie­

skie oczy, jednak zapom niał swój 
m acierzysty język  gockl. Drugi; 

Grek, p row adził handel z Gotami na 

K rym ie  i m ów ił ich języftiem . Na 
zapytanie flandryjsk iego  szlachcica 

Grek o p o w a d a ł o zw yczajach  i oby­

czajach Gotów, podkreśla jąc ich 

waleczność o ra z  zaznaczając, że za­
m ieszkują w  k ilku  okręgach. M ia­

sta zam ieszkałe przez Gotów  nazy­
w a ją  się Mnnltup i Sikluarfn. F land . 

ry jsk i szlachcic, k tóry  nie um iał so­

bie wytłum aczyć, skąd Goci w zięli 

się na K rym ie, pow iada w  swoim  
sprawozdaniu, że zostali przesiedle­

ni do tych okoltc  przez K aro la  W ic i 
kiego

K. P fS T t iN A C I (,:P. Z .“ ) 
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honorowego d la  poległych bolinte- 
! rów.

W  krótkiej- rozmowie z lekarzem  

powiatowym poinformował się Ko­
misarz Okręgowy o sprawie obec­
nego1 stanu epidemii tyfusu plami­
stego. Stwierdzono z zadowoleniem, 
że dzięki zesłosowaoin natychm?3- 
stwycli środków zapotóegawczych 
przez eywiiny zarząd niemiecki, 
ogniska chorobowe są 1 ograniczone 
a ilość zachorowań wybitnie się 

zmniejszyli'.. (W . Z .),
iw r  rrvvt r s ł TTTen ss łT yę  VT?rrTyrre

B E R L IN , (D NB ). Jak opow iadają  

bolszew iccy jeń cy  i dezerterzy', w yży  
w ion ie ludności cyw iln e j na ty U - ii 

fron tu  sow ieck iego  staie się z dnia 
na dzień trudniejsze. R ów nież setki 

k ilom etrów  n.a wschód od w łaści­

w ego  frontu  panuje nędza, W iado  

m o jest, że  na ty łach  odćinika pół­

nocnego1 za rządy  kołchozów  sowiec 
ki oh n ia m ogą  już wcale dostarczać 

w ieśniakom  ehleba. W ieśn iacy za ­

b ija ją  z  tego  pow odu ostatnie kro 

w y i zu żyw a ją  resztfki zboża pań­

stw ow ego. W  przcai w ieństw ie do

urzędników, 

robotników.
8 3. W a lo ry  fachow e jedynie 

wówczas natęży n m ać le ip li zosta­
ną p rzed łożone św iadectwa erzzami- 
nncrźne lub tcźet' ched -i o handel 
detaliczny, gdy udow odniony zosta­

nie p rzyna jm n iej pterfnletnl oikres 
n rac- w  zawodzie kupieckim  w  cb — 
rnkterze ucznia, pracownika lnb 
snmodzletneyo kupca ieżnli zaś cho­
dzi o inne gałezt? zawodu —  p rzy­
najm niej p ięcioletnią działalność w  
zawodzie. D la udowodnienia w a ;n« 
rów  fach ow -e i, można zażądać zło­
żeń" i eg.zam‘ nii.

S 4. M iŻony powrzcidnich osfa*- 
nieh właścicieli znaeionetf-nw anrch  
sklepów  dełatteznych fVfór-y 70s1 aTi 
w v w "ezieni ppzez bnłszew ików  talk 
rów nież ich d-iec i o -zos ta ia ce  hez 

?zaopatrzni a. mona h'-ć dppuszezope 
np podstaw ie podepta dó Trodłęcia 
dz;ałatności. n**yeds'ehiors'wa w  po* 
r\r7edr)ich- todratach hapdlowycn. 
Rtfscv w yw iezionych  o'irzym aia 
nrredyiebicrsHyo w  form ip  depozytu 
dla w yw iezion ego . D ow ód  o k w ałifi- 

k.aciach osobistych m usi koń dostar­
czony Jeże1! n ie pzotpa w ykazać się 
kw a,,f:,'a c inm l f-c tiaw ym i p a leży

stw a osoh ;e. posiadającej k w a lifi-  
k a c ie  oso łrste i fachow e.

21 O  ITe -wdowy i nozos 'a iace  hez 
, zaopatirz.e.nla d rt»c i pa zm a-łych karp 
,cach cleł a łVznvch  prow adziły  w  dal­
szym c is m  ich przedsiębiorstwa 
nrzed naciopał’ zaria m ocą one bvć 
dopuszczone un podstaw ie podania 
do podięcia d z fałatpoścl przedsię­
biorstwa w  penr/ednich lokalach 
handlowych i'eż"li udow-odnlone zo­
stały kwalifi/k-cie osobiste. Dopóki

ze swoią opinia pełnomocnikowi d«f 
smraw handlu detalicznego do deey* 
zi? Ten ma do swojej pomocy bo* 
mfsie.

5 8. I) Podnnja 0 zwrot przedałę. 
hinrstwn któ-e po 1 wrześniu 1939 
natęż11v do nienvecikiea.o repatrian­
ta, należy przesłać wraz z dowoda­
mi na ręce Gener, Komisarza, który 

roztrzyaa o dalszym losie tvch po ' 
dań.

21 To samo dotvezy podeń o zwrot 
p-zpdsiełdorstw k fóre do 17 czerwea 
19J0 natężały do Vł»mca łub do tfłrf 
waTełe obcego naństwa.

8 9. Podania nie będą uwzgłęd* 
nione:

al jeżeli Komisarz OenpTalny wyi 
powie się przeciwko zwrotowi przed" 
siehiorstwa petentowi

bl jeżeli n’ema warunków zawar­
tych w  8 1 1  zarzndzenfa w  sprawi* 
reoTgaTTizncti hpndhi drobnego przei 
mvsłu t hanć' . detaj*cznego z I ł  
października 1941.

cj jpźełt oe*epł nnłrzehujc kreds^ 
tów. a niezbędny dla pod jęcia i p r*  

wadzenia prz—'łs,ch’>«--iwo
nTf» T rnn Yt-KTfi ivńrip r̂>rw.

8 10  T>OWtł>Tjo

p® p*»1p7^ nrniro
TTn̂ rl.

W  fojl-ro
IW TT-w?vtnioinfj»

7 T>^V?f»7T10? ■W3S«?i
***o1

§ lt ,
n̂-ł"T\v bo-nrlli! f1 «i»>l» -̂rrrpr»o

7n»i#»^^OTłn 1 »»b JłTl^n-WfłTlp T̂TW!® 
Tr/>yv.Txof.PT,fn(vrt0 rto^ p ra ln io  Kotnt«

lek

frrPTiiR T>r7vwrrt>»oTio łrh p rze fłs^ - 
Tm rrrr^T^ SathIrU

,TT1P te C7P^A 7Tf̂ orbrf»7T TJł. f 7 f T »  
Stjlłfl o w  ■pT*r>*oVAte
■O PJłAł^IUł^mf?! rą r1nfTj f7
trrrififo1 erTrf^yj 1^ 1 '
*"«wf*7e w  TioT>r7iv?rł^m Wkftln hf»n^W  
wrrn.

. . , f Tr»r»p' zTT»M»l7T*śwr»ł* się w  lofrnłą
nie zostaną udowodnione ir jezh edn e , n r z ^ w m y  mona być

tykuły spożywcze lub inne przed­
mioty codziennego użytku. Jedynie 

wówczas, gdy potnik będzie swe 
produkty dostarczał handlowi w  

drodze przepisowej,, będzie zaopa­
trzenie ludności w  artykuły siroźyw- 
eze zapewnione. W ówczas jedynie 

handel będzie mógł dostarczać ar­
tykuły, chociaż w  ogranwzonych  

przez warunki wojenne iioócineb, po 
normalnycb, ustalonych cenach,

W  podróży do powiatu Otita, 
wziął udział oprócz1; Komisarza 

Okręgowego p. Wnlffa.; jeszcze m. ia. 
radca okręgowy Kolendra, kierow­
nik specjalny działo gospodarczego 
i1 referent gospodarki przemysłowej.
Podróż ta miała na ecłtr znefentown- tego na Ukrainie jesł dość: przygo 

nie. się w  sposobie prsepj^wadzoiiśu.Lto.wancifa ziarna do pmyszlych sic
wskazań włade. Komisarz Okręgo- 1  wów i' wyżywienie ludności, j-c-st za- .......  - —   —-  , ,
wy zwrócił i totuj uwagę naezełui- • pewnione. ponieważ udało się uchm . k lik n ie  winno- zawierać:
, I i ' » a) wykaz inwentarza przeka
ka DOw.atu na te, że szczególną - nić częśc zbiorów. - „  przedsiębiorstwa na u

kwat1 fifcncie feahow e, k ierow n ictw o 

przedsiębiorstw a na leży pow ierzyć  

osobie pos i'drriącej kw a lifikac je  oso 
- is tn i fachow e. Jeżeli dow ód o kwa- 

lifiikaciacih fachow ych  nie zostanie 
przed łożony y? przeciągu dwóch lat, 

ad" chw ili uzyskania zezw olen ia , 

w ów czas na leży przedsięb iorstw o 

sprzedać lub zamknąć,
3) Ten sam snosób postępowania 

d o t-czv  w d ów  oraz i>ozostaiacvch 
b"Z zafmrrłrzema dźięoj poTirzednich- 
ostatnich w łnśctcięii zn.acion-lizowa 

nych sklepów  detalicznych, k tórzy  
zm arli po nacionalizacjt, a przed po* 
umr-r-rn dTrmr<emzenlir do urnchn- 
miepta przedsfębtorstwa.

4) W  nosrrzeZÓlnym wrnfldku Ge- 
n er- ln y  Tfonaisarz m oże uczynić w y " 
jąłek v r  renulówaniu tv «h  snraw.

51 P rzep isy § ł  m ają zastosowa­
nie.

§ 5: Podan ie o dopuszczenie do
noaow nego n.niclromieuią> przedisfę- 
łćorstw a należy złoża’ć d o  dnia 31 
maTca 1942 do inicjscowcgO państ*' 
w ow ego  zarzadu do sa rn ?  h m  lito­
wych. D o podan ia należy dołączyć 
św iadectwo mor.aińości w  dwóch 

: (wzem rbiraaeh. wydnue przez from- 
nelentne organy infeijścoweg polic ji; j

:iz,ywa" j
nego przedsiębiorstw a na n o b la -

irrzełciip no e—'-oh  obow/ąziTiacyctf 
w  daonm czasie.

31 F a a u r s  row erów  p r e d i n h l  
na w ła«n oźć nnweco właźclctełsl 
nr^edsiehiorcwą. po obecnych oe* 
n -d l pierwoknnu.

tć ifYw n -n  Tęióre t—et trudno rhvć. 
nni-7,- dod-W-ii. Sraenwani*
tnwani odbrwa na nodyławt*
■ inwenta-m— eti V  armna bvć
Tvr7rt-—r o w - n r z e z  zd-t-enfro
nrrelrmTŹaoro- dono n— odf,'nh*nrst*
wo przr r^i,,a-i., 1,, nrrown ż-tnnęł 
o s i ' . nnłnwnr—njka do snraw hap 
dhl dolplt-^—r/TO.

8 13. łhofa 1 zobnwiprotóa. 
które nowrłoty w  c-nsfe Trtedr 
nrredęłehlodc-wo na^eżet/ł do I-,-*—— 
tncff ni’b ,-o -nei -wzei. snółd-l-aoi, 
” te przechodzą na nowego wtaśeł- 
eieia;

8 14. Petent w ir  ten za zwrot 
nrred siehiorstwa onł"cić podarek.
hfórPOO W-"nteir reentnlp g - n - r - ln r
Koimisorz. Podatek ściąga oetnowłBS 
nik do srtraw hOr>.U"  dd?ił"czneff«5

8 15. (Tenerałni Komlserze momi 
w r  ’ ń d e b -e  urzenłey witknnnwcre.

§ 15. Ninteśśze przep isy w chodzą 
,w . jjwAk z1 dpt-m ' oethr^enla y » tore- 
nie Generał. K om isariatów  Ł o tw y  

L itw y.
Rypfo. fJnfn 1 fi grudnia 1941

Koniisar- Rzesza' dla K ra j*  
Wscłiodiiićeo 

podp. LO nSK.

I
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Eleonory

Wschód-słońca g. 7.29 

Zachód „ „ 17.40

Zaciemniamy okna w mie­
szkaniach dziś:

Od ęodz. 17.50 do 7.20.

—  N A L E Ż Y  ODEBRAĆ KARTO­
F L E  LU B  P IE N IĄ D ZE . Oddział w i­
leński „Lietukisu" komunikuje, ie  
wielu mieszkańcuiv W ilna zapłaciło 

,w elewatorze za kartofle, lecz nie 

zgłosiło się dotychczas po ich od­
biór. Osoby te mogą odebrać k ar­
tofle lub wycofać z powrotem pie­
niądze do dn. 28 lutego- b. r. Po 

tym terminie żadne pretensje nie 
będą uwzględnione, (p)

—  U D ZIE LO N O  POM OCY OKO­
ŁO  8.000 OSOBOM. Do dnia 1 lute­
go organizacje samopomocy zebrały 

©koło 500 000 marek. Z  sumy tej 
wydano n i rzecz potrzebujących 

samopomocy ponad 100,000 marek. 
W sparcie po skrupulatnym spraw ­
dzeniu, otrzymały osoby najbar­
dziej potrzebujące. Ogółem pozy­
skało wsparcie ponad 8.000 osób.

Ir)
—  SPR A W O ZD A N IA  Z D Z IA -

Przewiduje się również zwiększenie 

pogłowia owiec oraz powierzchni 
uprawy lnu. Będzie również w pro ­
wadzona uprawa innych rodzajów  

roślin przemysłowych, przede wszy­
stkim tytonip.

Aby zwiększyć wydajność grun­
tów, przeprowadzone zostaną ' na 

szeroką skalę roboty melioracyjne. 
Głównym ich celem jest rozszerze­
nie i zwiększenie dotąd bardzo nie­
znacznej produkcji rolnej. Aby za­
chęcić rolników d-o pracy, stwayzać 
się będzie co raz lepsze warunki 
zbytu i co raz szerszy rynek dla 

płodów rolnych. Nad urzeczywist­
nieniem tych planów czuwają or­
gany miejscowe, ściśle współpracu­
jące z władzami cywilnymi, (p)

—  30 HA. POD U P R A W Ę  ZIÓŁ  

LEKARSKICH. Trust „Sodyba" w  

roku  ubiegłym w  granicach miasta 

W ilna uprawiał zioła lekarskie na 

przestrzeni około ?0 h, W  r. b. prze 

strzeń ta zostanie jeszcze zwięk­
szona. Na plantacjach ziół lekar­
skich „Sodyby”  uprawiane są głó­
wnie: rumianek, dygitalis i -wale­
riana (kozłek lekarski). (pl.

.. —  PRZED  SEZONEM  W IO S E N ­
NYM  W  TARTAKACH  W IL E Ń S ­
KICH, W  pracy tartaków wileń-

—  ROZSZER ZENIE  D Z IA ŁA L ­
NOŚCI „S O D Y B Y ". Rejon działal­
ności oddziału .wileńskiego trustu 

„Sodyba", obejmujący dotychczas 

powiaty: wileński, trocki i świę-
clański, został rozszerzony na po­
wiaty; witkomierski, jeziorski i 
uciański. „Sodyba" założy w  tych 

powiatach punkty, na których bę­
dzie dokonywany skup warzyw , 
jagód, grzybów, owoców i ziół lecz­
niczych. Będą one następnie prze­
rabiane w  wileńskich przetwórniach  
„Sodyby", (p)

—  PSY M USZĄ BYĆ P R Z Y W IĄ ­
ZANE. Ze względu na łatwość roz­
noszenia się wścieklizny policja w  

dalszym ciągu sporządza mawet w  

osiedlach oddalonych od dróg pu­
blicznych protokóły karne przeciw  
ko tym rolnikom, którzy nie trzy­
m ają psów na uwięzi. Szef po­
wiatu ukarał za to wykroczenie w  

ciąau stycznia r. b. 46 rolników  

grzywną od 10 do 30 marek z za­
mianą na areszt. (p)

PLAG A  W IL K Ó W . W  związku 

7, dlugofrw -fą  w  roku bieżącym zi­
mą zauważono na terenie Kraju  

Wschodniego, szczególnie w  okrę­
gu wileńskim, znaczne roznin żenie 

się wilków, które wyrządzają w ie l­
kie szkody w  żywym inwentirzu  

wieśniaków. Niejednokrotnie pod ­
kopują się pod chlewy i peżeraja

„  , . . „  . , . . . . .  . . . . m łode wrosięti. Znaczne zmn'i*j-
25 lutego r. b. przed?ozvc Inspekcji było za czisów  bolszewickich po- . . . . ,. 1 . . r . i szenie się pogłowia zwierzcstanu

. . . _ pry ci ą — mimo zapewnień najbardziej miaro . . . .  . . .
^  •* 1 zauważono również wśród

ŁA LNO ŚC ! AR TELÓ W . Jak kom a- j skich w  miesiącach wiosennych 

nifcu je insipekrja podatkowa, wszyst- następowała zwykle przerwa. Jako 

W iln ie ariele i inne powód, podawano brak odpowie 1-kie czynne w
spółdzielnie pracy muszą do dnia ! niego 'urowca do przeróbki. Tak

tw e bilanse za rok 1941
sarn I

—  UK AR ANI G R ZYW N Ą  W  W Y  

SOKOŚCI 1.100 MAREK. Za prowa­
dzenie bez zezwolenia jadłodajni 
i za handel pokątny mięsem po­
chodzącym z  tajnego uboju, nie- 
badanyim przez weterynarza, ukara­
no grzywną w  wysokości 600 marek 
Helenę Aszako, zam. przy ul, D o ­
minikom! (Dominikańskiej) 15. Po ­
za tym za niedozwolony handel sa­
mogonem i pobieranie nadmiernych 
cen obciążono ją  karą 500 marek. 
Lokal jadłodajni został natychmiast 

zamknięty przez policję, (r)

W Y P A D E K  U LIC ZN Y . Oneg- 
ilaj na Batoro pieliłaś (Trakt Bato­
rego) ciężarówka przejechała 

przechodzącego przez jezdnię 

Leona Ustaczewa, zam. tamże. 
Po przewiezieniu do szpitala stwier­
dzono, ie  Ustaczew w  chwili wy­
padku był w  stanie nietrzeźwym.

(r)
— o O o —

m  ^  m  b  m
SOBOTA, 21 lutego 1942 r.

7.00 —  dziennik po niemiecku, 
8.20 —  koncert poranny, 9.00 —  

dzienik po niemiecku, 11.30 —  kon­
cert przedpołudniowy, 12.00 —  sy­
gnał czasu, 14.00 —  dziennik po 

niemiecku, 14.15 —  dziennik po 

polsku, 15.00 —  krótkie wiadomości 
z frontu, 10.30 —  dziennik po pol­
sku, 17.00 —  dziennik po niemiec­
ku, 18.30 —  reportaże, 19.00 —  

komunikaty z frontu, 19.30 —  ko­
mentarze do komunikatów -wojen­
nych 19.45 —  przegląd polityczny 
i radiowy. 2000 —  dziennik po nie­
miecku. 20.15 — dla żołn'erzv nie-

Zima wojenna na wsi
Cicho (drzemią chaty wiejskie pod ( A  wieczory w  tym roku są nie- 

pokryw ą śniegu, który przykrył ich ‘ zwykle ciemne. M m o  to ludzie nie 

dachy białymi szubami i zasypał ■ mogą wyrzec się towarzystwa sw yc*  

podwórza. Sennie przebiega -teraz ży | bliźnich I chętnie gromadzą się w  

cie ina wisi, zwłaszcza, że większość j chatach sąs adów, zwłaszcza jeżeli 
gospodarzy skończyła już .młóckę i w  którejś z nich jest jakiś detektor, 
wypoczywa przed-■okresem prac wr.o 1 cl) przywieziona z miasta gazeta- 
sennych. Rzadko kto-s wyjdzie na Chclwj -no'w-n i  pogawędki ciągną 

ulicę, ły lko  wznoszące się rankami do -tego sąsiada, u którego w oknie 
z kom inów stupy dym ów są do.wo zabłyśnie światełko, 
dcm, że istnieje tu jak.eś życie. ; Ponieważ przy św.ctlc, choćby

Mróz sclsnął ca ły  kraj w  kleszcze najlichszym, zawsze weselej, w ięc  

lodu, więc wszystko co żyje stara wielu gospodarzy zaczęto używać 

się o ciepłe kryjówki. N .c też d z iw . łuczy wa. Przy wesoło trzaskającym  

nego, że wsie wyglądają tak sennie, ogieńku smolnej drzazgi można po 

Podwórka zaludniają się tylko wto- gwarzyć niefrasobliwie, posłuchać 

dy, gdy  trzeba ikarm.ć Inwentarz, nowin z szerokiego światu. W ;eś
Szybko, szybko przebiegają gospo­
darze z naręczami siana i słomy od 
stodoły do obory, skrzypią żórawie 

przy studniach, parskają zw erzęla, 
a z ofwatych drzw i zabudowań 'wa­
lą kłęby pary.

Dzień na iwsl rozpoczyna się do­
piero o brzasku. Nikt wcześn cj nie 

wstaje bo nie ma światła. Lampy

wcalio nie jest obojętna na przeży­
wany moment historyczny i cheSw e 

chwyta 'wszelkie wiadomości. Każ­
dy, wracający z miasta przywozi 
gazetę, wszyscy piln ie słuchają ko­
munikatów z frontu przez radio, 
gdyż wielu gospodarzy posiada apa 
raty detektorowe.

W iększość rolników wykonała

gam! z r ehunków zvsków i strat, dajnycb czynników i rozlicznych . . .  -  , . , . , , . .
- . i .  jeleni. Ludność wielu rejonów j tuieckioh muzyka rozrywkowa,

Za niewykonanie tego zarządzenia komisy] planownnra. które w  grun- zWTfidh g,ę do niem,Pck;ch z
grozi kara.

—  U K O Ń C ZE N IE

(p) cie rzeczy opracowywały swoje pla Q urządzenie oW:, wv na dzi
REM ONTU ny zupełnie niewspółmiernie do ist- kic zwierzęta, W  najbliższym cza-

KW OTF.ATRU „A D R IA ". Dobiegają ( niejących warunków I W e c z n o ś -  gk  odbędf}e się ki„ka polnwań z 
obernie koń :a roboty remontowe ■ cl. Kierowały się one zasadą, by

0 00 —  dzienn'k po niemiecku.

m

zapala się -tylko przy wyjątkowych f już dostawy obow  ązkowe. Niektó­
rzy jeszcze nie zdążyli dowieźć kar  

tofli i odłożyli to -a wiosnę. Gospo 

darz-e chętn e wykonują wszystkie 

•obowiązki i  śmiało spoglądają w  

przyszłość. Panująca powszechnie 
■w zeszłym roku pod jarzmem (bol­
szewickim ponura beznadz ejnośę 1 

. brak w iary w  jutro —  znikły bez  
śladu.

■okazjach. Dlatego wszyscy Starają 

ssę jak  najowocniej wykorzystać 

krófk dzień zimowy. Wszystko mu­
si być załatwione w  granicach 

wschodu i  zachodu słońca. Poranne 

•zh orki I 'wieczornice ustały. Ko­
biety przędą oprzy okrytych lodem  

szybach okienek, a mężczyźni po 

nakarmieniu inwentarza I  przygoto­
wań u oipału strugają, łub kręcą 

sznury. Dzień przebiega bardzo szyb 

iko i nie zakończoną robotę trzeba 

odłożyć na jutro.

w  kinote trze „A dria". Remont | wykazać się „imponującymi rozmia- 
przeprowadzono w nader szerokim rami i rozmachem tempa pracv".
zakresie, tak że loka] uległ gruntów  
nej przeróbce. Po zakończeniu re­
montu, „A d ria " będzie jednym z 
najteidej urządzonych kinoteatrów  

rr W ilnie. (r)

—  W Y T Y C Z N E  DLA  RO LN IC ­
T W A  NA ROK BIEŻĄCY. G łówny- ruszenia lodów I normalnego prze-

Obecnie jak się dowiadujemy przer 
wy tej nie będzie, gdyż przewidując 

ewentualny brak materiału prze- 
róhhowego, postarano się dostar­
czyć go na odpowiedni czas i we 

właściwej formie,, tak że do okresu

mi wytycznymi dla rolnictwa na 

terenie C-kręgu Wileńskiego w  r, b. 
będzie przede wsz stkim zwiększe­
nie pow:erzchni uprawnej pod kar­
tofle, oraz pod rośliny pastewne 

Wszelkiego rodzaju, jak okopowe, 
koniczyna i t, p. Szczególnie wie'e 

kartofli będzie posadzonych na sa­
dzeniaki.

Buraki cukrowe w r. b. będą

wozu tratw rzekami —  tartaki wiłeń 

skie nie ustaną w  pracy oni na je ­
den dzień, (z),

—  IN STYTU T  O Ś W IA T Y  DLA  
DOROSŁYCH z dniem 1 marca 

1942 r, otwiera nową grupę nauki 
Języka litewskiego. W ykłady bedą 
odbywały się w  godz. rannych 

1 wieczorowych. Zapisy i in form c|e  
w  kancelarii Instytutu przy Sv.

zasadzone w  takiej ilości, aby za- j Jurgio (Sw . Jerski z.) 3, teł. 694, w 
pewnie tyle surowca dla cukrowni, dnie powszednie od godz. to do 14. 
ile tylko będą mogły przerobić. I Dyrektor

nagonką, k tóre  w  dużym  stopniu 

zm niejszą  tę  n^gndnnie panującą 

plagę z im ow ych  miesięcy'.

N a leży  przypuszczać, że  na sku­
tek  działań w ojennych , w ilk i opuś­
c iły  sw o je  re jon y  w  głębi lasów  nad 

W ałdajean, p rzenosząc się g rom ad ­
nie na wschód, częściow o zaś na 

zachód, gdzie  zna jdu jąc  odpow ied ­
ni „ łu p "  w  postaci zw ierzą t dom o­
w ych  i stosunkowo dobrze  u trzy­
m anego zw ierzostanu lasów  i puszcz 

państw ow ych  —  żeru ją bezpieczn ie 

i rozm naża ją  się ła tw ie j, (z ).

—  KARA ZA ZD ZłER STW O . j 

Szef powiatu ukarał mieszkankę ■ 

wsi Gulbiny, gm. rzeszońskiej, Sa- ! 

j lomeę Krupko, grzywną 15 marek 

z zamianą na 7 dni aresztu za sprze­

daż mleka po cenach wygórowa- 

1 nych. (p

Ś 1  P .

i  Śslmonewiczów M m  Umlastowska
opatrzona św. Sakr; menami. zasnęła w  Panu dn. 21.1. 1942 r. 
w  ma1 Berdowsięzyzna, pochowana na cmentarzu paraf a nym 
w Gieranonach. o czvm zawiadam iaj aogrążeui w  głębokim smutku

CÓRKI i W N U

Młodzież rolnicza garnie ®'ę do  

wiedzy, do rozszerzenia zasobów  

swych wiadomości. Z ernia w  nar 

szym kraju przeważało jest -mało 

urodzajna, aby uzyskać większy  

plou  trzeba z dużą umiejętnością 

gospodarować. Nas; rolnicy zro­

zumieli, że dotychczasowe sposoby 

gospodarowania są już przestarzałe 

i dlatego chcą wiedzieć jak najwię­

cej, aby pracować lepiej, niż ich o j.  

oowie. Ir).

fk .

Marian Part]anowIcz
W ic e p re z e s  : ą d u  A p e la c y jn e g o  w  b l i n i e

po krótkich, lecz ciężkich efer denlach. zasnął w  Pana. dnia 19 lutego 1942 r., w  w  eku I.rt 64.

E l sportacia zwłok z domu żałoby, przy ul. Flareck-e] 3, nastąii w  dniu 21 lutego godz. 17-ej 
do karlicy m  cmentarzu Bernardvńsk m. Msza św żałobna odbędzie stę tamże w poniedziałek 23-go 
iuieyo o i od inie 10  rano. po czym nastapl ponrzeti na cmentarm miejscowym.

O  CZt m zawiadam' ja pogrążeni w ciężkim żalu
20MA ! RODZINA

|P- TRĄ Tiry FILMOWE
. .  C  #? d* 0£- * *  4/-F—__  wifi a'

W yją tk ow o  in teresu jący film  p. t.

» M M G O R Z A T A : 3 «
■ mdziatera G asti HUoer le o  c ingon  . innych w yb itn ych  a rtys tów  

Dodatek: O S TA TN IE  A K T U A L IA .
PocznteK o  go  da. ł5.0 >-17.00-19.00. Kasa czynna od godz. 13.30

DOBRE CENY O TR 7Y ' A SZ ra wszelsi sp zęt elek­
tryczny sn zpda ąc po w  pracowni

jfS  <•* m  «  84 ** i  <W
V  In ous (W ileńsk > 22. róg  Gdańskie!

Tamże wvkonu|e się wsze k e naprau v elektryczne 
|aas świat o, a arat\ ■ różne; o re d-r ju grzein ki 

oraz patefon 8tałvn ki entom 5°k rabaln

» » ) ' d u !J a | UUKO O
zka

Dztśl N n jaow azy sen sacy jn y  film . Po raz p ie rw szy  w W iln ie

■•w*®? u  i 4 * r o c u M SSW SJSa :
W rolach g łów n ych : Chri3tine Grabę i R udolf Fornau. 

H adprograci C S T a T M E  A K TU A LN O Ś C I Z FRONTU I Ś W IA T A . 
Foczątek seansów  o  godz. 15.00—17.00—10.00.

99 V l. <r
Zn » A l « a 54

t e n s a o y j n y  f i l m

,/ir@ ic z
Nadprogram : N A JŚ W IE ŻS ZE  A K T U A LN O Ś C I Z FEONTU. 

Począ tek  seansów  o g. 15.0U—17.00— lUOJo. Kasa ezyn n a  od 13.30

-reieżmic îio 14

c ś o  ę»js»«co«wbs9 va$**i$Ba
Z loszen a: Didż oji W irlka) 32

C  f*

P racownik, stybko t wyr i- 
n e t is ąc . do tł ;ma- 

c/eń z n m eckiego na 
nolski i odwrotu e. po ­
trzebny od zaraz. Tyłko do- 
s o-iala znajomość ty n ob 
ęzyków będz e br.na pod 

l i n  f .  Pi żą lane wyższe 
wyk=z ałcenie. z> ajomość li­
teratury hist ii ii i • eografu. 
OS' bis e zpłoszenra w re 
d kci -  u ńca“ w  o. 12— 14.

J 1 Hąnjta t wyrHerp!

Hg"ąn |

B.urko am erykańskie i 10 tabo­
re tów  nprzedam tanio, Ste- 

pono (S te fa ń sk a ) 21—2 1341

ę jiu rk o  w dobrym  stanio sorae- 
^  dam Odm inią (d . G arbarska) 
1—29, od godz. 13-15.30. 1425

g>o sprzedania jesionka, dwa 
 ̂ -* z im ow e p łaszcze , damski koł­
n ierz skunksow y i ka ioszo mę­
skie. Gfedraiólą (d . Chocim ska) 
18— 1, oglądać od g . 10-18. 140G

j jC ilrav kupię szerokości l(j d liii 
I ■ (p o ło w ę  n orm a lnego ), nadają- 
’ ce  się do w yśw ietlua iu  w szko­

łach , nie k rótsze  1 m etra, m ogą 
być także kaw ałki film u, nada-

przedam  foki praw ie  now e, B . i i  a  mm '■ »
jesionkę damską, portierę, B  ©  «  W  E

k ilim y, k luby Zw ie rzyn iec , Ma- 11 11 ----------
lon io ji (M iła ) 3—2. 1410

C  przedam  starą otomanę. Oglą- 
dać od 10 15-g. Kalinauskio 

(d . M Pohu lanka) 11—8. 1420

<r przedam  serw is s to łow y . O- 
noa V ytau tiencs (d . Jasna) 

1&-3. 1431

C-efan ur iiur Mauer — 
**/ ~  Biuro podań do w ładz 
n iem ieckich . Jurgio ( z .  Św. Jer­
sk i) 4—5. C zynne od 8—18.

■ LUżGgo pokoju b ez  m ebli (24 
m*/ poszukuje samotna osoba 

P ilies  (Zam k ow a ) 8— 1-e. 1420

PoeS; n ia. tłum aczen ie do w ładz  pij Ł, K  H  ^  
w iezvku  niAmiAr.kłm i ^

i J ek c je  n iem ieck iego  • steno- 
g ra fii udzielam  n iedrogo  —

• Augros V artq  (O strobram ska ) 
15—8-a, od godz. 15- 17. 1427

eutscher U nterrioht. Gedim ino 
(d . M ick iew icza ) 4—12. N ie­

m iecki. Now e grupy elem ent u-- 
no i m łodzieżow e. L ek c je  p ry ­
w atne pisania na m aszyn io .

jące  się do podklejan ia . O fe r ty  
do adm. ,G oóca “  pod -F ilm *.

f  przedam  m aszvn y do szyc ia  
„S in g e r* , gab ire tow a  i ręcz­

ną. Sklop Senienos, Bady ila ites 
i (d .  K ró lew sk a ) 1. 1429

■ m eble o raz w ózek
* dziecinny. Oglądać: Labdarią  
(D ob roczyn n a ) 3—10. Od godz. 
10-18 codzienn ie. 1444

.. język u  n iem ieckim  i litew ­
skim. Odminią (d . G arbarska) 
1—26. ró g  d. M ick iew icza. 2555

p r z e b ie ra m  karto fle , w ynagro- 
* d zen ie  karto flam i, w ed łu g 
um ow v. O fe r ty  proszę składać 
do admin. »Gońca* pod „K a r­
to fle * . —g

Dr. K. Pigulewski
b. st. asyst, klin iki U. S. R. ■ 
Choroby uszu, nosa i gard ła  

Po locko (P o ło o k a ) 14—1. 
P rzy jm u je : 0.90—10.30 i 15-17.

F ilm *.
1384

upłm y aparat fo tog r.ifio zn y  
i 3x18 lub 18x24. „Foto-Film *

i Totorią  (T a ta rsk a ) 0. 1364

ot.rzebna służąca. Zg łaszać

B L 3-r0:4 »  td‘ E"
Fascynujący hlm z życ ia  cy rk ow ego .

Nadprogram  N A JŚ W IE ŻS ZE  A K T U A LN O Ś C I -  FRONTU. 
Pdczątek  seansów o i ,.3.i i l  3 .)- lh.3t>. Kasn czynna od 13.30

§Zl4* l a  ar.it© ~a:«-Sfa
Traku (T rock a  i 13—1 ( w e jś c ie  z  bram y, na le w o ) 

W Y U C Z A  T A Ń C Z Y Ć  

m odnie, e legan t ii o bez w zg ięda  n *  sdomość.
L ek c je  w praw ne w e w torki, czw artk i, sob o ty  i dnio św ią­

teczne od godz. 16—21.
Zap isy t in form acje codzienn ie od godz. 14—16.

ządca ro ln y  lat 34, p rzy jm ie  
pracę w majątku sam odziel­

ną lub pomocniczą za u trzym a­
nie. Łaskaw e o fe r ty  do admin. 
.Gońca* pod .H odow ca*. 4342

Młoda, in te ligen tna  u rzędn icz­
ka pozna w celu  tow a rzys­

kim , ku ltura lnego  pana> w iek 
80—45. Pow ażno ofermy do adm. 
.G ońca* pod „333*. 1438

id
fc Uki lą zy . ó w  ob cych  

D idźioji (W ie lk a ) 2, p. I. 
W yb itn e  s iły  ped agog icz­
ne, d łu go letn ie  dośw iad­
czen ie , 8 lat n iep rzerw an e­
go  istn ien ia  tys iące  zado­

w olony on abso lw en tów .

PR C0W N1A

Wiktora M m m
Auszros Vartu 20Ostrobramska ■

KUPUJE różne a p a ra ty  
stare z e g a rk *  do  rozbi r  i ! 
<raz w gze ai sprzęt zegar- j 
m istrzow ski <*■•> trvcz

‘ upię becik i dziecinno 27 i 
*  ̂ ka losze do nich. A gn on ą  (M a ­
k ow a ) 1 3 '3 -  1386

«, upię akordeon. Zgłoszenia: 
*v' Augustijoną (Augustiańska) 
4, u dozorcy . 1432

Ma ry  nurkę na ch łopca, spod­
nio do butów  m n ie jszy  roz­

m iar, pończochy, skarpetk i — 
sprzedani, T iD o  (M os tow a ) 11-a 
m. 2, ‘ 1434

ftttiodirogo sprzedam  książki me- 
dyczno  w  język u  polśkim  I 

rosyjsk im  o raz pow ieści. Btepo- 
no (S te fa ń sk a ) 25—53, od 12-30 
— 14.30 i w ieczorom  od IS-ej, 1828

Q ra co w n ia  e leganck ich  drew - 
* n iaków  posiada do  sprzeda­
nia damskie bo ty  fu trzane na 
drewniakach  JVJNł 85 i 39. św . 
Igna to  ; ś v .  Ig n a c e g o ) 8—34.

1423

przed a je  się dyw an  3xŁ  Tral- 
•  denio (d . L itew sk a ) 18-a—3.

1379

; przedam  fu tro  fok ow e , koł- 
— n ierz  karaku łow y z  mufką, 
suknię wełn ianą, torebkę dam­
ską, b ia ły  obrus oraz zamki b ły ­
skaw iczne. T ilto  (M os tow a ) 9—16

R ed icu re  i m anicure, od  godz. 
* 12—17. Damaśeyifiiaus (d aw .
G im nazjalna ) 6—23. 1435

Zgubioną leg itym a c ję  V . L . J6 0 
ua nazw  sko Bubsnika Boles­

ław a, unieważnia się. 1421

CJ przedam  ładn o  fa tro  męskie 
liry , p raw ie  now o, n iedrogo. 

Adu liśk io  (M io d o w a ) 3—26. 1445

przedam  kilim., rozm iar 2x3. 
D ow iedzieć się: Śnladecklą

(Ś n iad eck ich ) 11—8 od  godz. 
11-lfJ. 1448

ę p r z e d a m  dw a tapczany oraz i 
kom plet biurko-.:Łół, 2 k rze ­

sła  now oczesne n ik low e. Ćiur- 
lon io  (Z a k re to w a ) 11-10. 1437

przedam  łó żk o  dziecinne i ki­
lim  3x2. O glądać w godzinach  

10-12 i 15— 17. V iln łaus (W ile ń ­
sk a ) 32—0.

^  przodam y b łon y roen tgenow - 
skie oraz papier. „Fo to—Film* 

T o to iią  (T a ta rsk a ) 0. 1368

y  pow oda w y jazdu  sprzedam  ;
p lac 10(K) m tr. p rzy  D ebesijoa 

skg. (z .  Ta trzańsk i). O warun­
kach dow iedzieć  się: Uźupio (Z a ­
rz e c z e ) 3—6. — e

■Zgubiony dow óo osob is ty  po!- 
ski. dw ie  fo to g ra fie , zaśw iad­

czen ie  rządcy domu I m etrykę 
na nazw isko Jofsa  Dom inika — 
unieważnia się. 1438

gubione kartki żyw n ośc iow e 
** na nazw . Mloklets icza W ła ­
dysław a  i M arii, o raz kartkę na 
pap ierosy i o rd er na buty na 
nazw isko K ozak iew icza  A lfonsa  
zw róc ić  pod adresem : DankSos 
(d . P iw n a ; 6 —36. 1424

sow ieck i dokument 
JSi 589366 na nazw isko W . 

W arsza  unieważnia się. 4276

S  E W S S S A
DO NABYCIA

w sklep e

IMIIS (iilHSsa)
2 1 — 3

D . rned. W Jktor P iecków
Choroby n erw ow e i w ew nętrzne. 
Joga ilos (J a g ie llo ń sk a ) 5 -1 5 . 

G odziny p rzy jęć : 12— 13 i 16—17

Mł*r2a La  kn ero w  a
przy jm u je  od 9 rano do 7 w. 
Jasinskio (J a s iń sk iego ) 7—5.

W .  S m iu lo w s k a  
P ił!e s  (Z a m k ow a ) 26—6.

J . K o r c b u w a
O landą (H o len d ern ia ) 4—1.

łiiU R O  v is  a r if i Poczty

„ t t E M T R O - W
Didźioji (W ie ’s a) 6

P O D A N I A ,  tłumaczenia 
ścisłe najpowA* ie szych 
tekstów , przepisywani a na 
masBvnie w jęz . nioaciec- 

Nim i litew sk i n

i— iii iii mm » ■»- • -soł -!«.'iicwiJSt’.' i.

Sx eu wvrob6w
CFf w n  » n v  -■»
D id iio ji (W ie lk a l 46 

poleca : drew niaki zim owo 
i letn ie, szczo tk i, koszyki 

i t. p. C eny ninkie.
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